
      Wąbrzeźno 

Trują psy!
Mieszkańcy Wąbrzeźna alarmują. Ktoś prawdopodobnie 
umyślnie truje ich psy. Na razie nie wiadomo, kto i dla-
czego czyha na życie wąbrzeskich czworonogów. Sprawą 
zajęła się straż miejska. 
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Zostań autorem 
pocztówki
Rusza kolejna edycja 
miejskiego konkursu 
fotograficznego

O niepokojących zdarzeniach 
powiadomiła nas telefonicznie 
w poniedziałkowy poranek Czy-
telniczka – mieszkanka jednego z 
wąbrzeskich osiedli domków jed-
norodzinnych:

– Zauważyliśmy, że nasze 
psy padły o� arą otrucia. Podej-
rzewamy, że podano im trutkę 
na szczury, ponieważ jej spożycie 
wywołuje charakterystyczne ob-
jawy. Początkowo myśleliśmy, że 
jest to być może przygotowanie do 
włamania. Jednak po rozmowach 
z sąsiadami doszliśmy do przera-
żającego wniosku, że o� arą truci-
cieli padają psy w całej okolicy od 
przynajmniej dwóch tygodni. Nie 
wiemy kto może robić coś tak po-
twornego – mówi kobieta.  

Psy, które zażyją trutkę prze-
żywają straszliwe męki. Począt-
kowe objawy nie są jednoznacz-
ne: duży, wzdęty brzuch, psy nie 

chcą jeść i pić, są osłabione, a w 
skrajnych przypadkach nie mogą 
się podnieść. Trutka pozbawia 
organizm witaminy K, odpo-
wiedzialnej za krzepnięcie krwi. 
Po pewnym czasie u psa poja-
wiają się krwawienia: z dziąseł, 
nosa, odbytu. Psy mają kłopoty 
z oddychaniem. Często kończy się 
zgonem.

O opinię zapytaliśmy jednego 
z lekarzy Inspekcji Weterynaryj-
nej:

– Nie otrzymaliśmy jak dotąd 
żadnych informacji o domniema-
nych zatruciach psów. Właściciele 
powinni zgłosić problem straży 
miejskiej lub policji. Generalnie 
nie zajmujemy się tego typu spra-
wami. Aby dowiedzieć się więcej 
konieczne byłoby przeprowadze-
nie badania toksykologicznego.

Sprawą zajęła się wąbrzeska 
straż miejska. 

– Strażnicy zajęli się sprawą 
od razu po otrzymaniu telefonu od 
osoby pokrzywdzonej. Od stycz-
nia do dziś było pięć tego typu 
przypadków. W czerwcu doszło 
do dwóch wypadków niewyja-
śnionej nagłej śmierci czworono-
gów. Wszystkie z nich miały miej-
sce na obszarze Osiedla Ptasiego 
w Wąbrzeźnie. Większość psów 
nie przeżyła zatrucia. Strażnicy 

odwiedzili wszystkie osoby do-
tknięte problemem. Sprawdziliśmy 
również trutki na szczury, które 
umieszczono w mieście w kwiet-
niu w ramach akcji deratyzacyjnej. 
Tego typu trucizny można jednak 
kupić w każdym sklepie. Strażnicy 
miejscy zajmą się sprawą dokład-
nie. Na razie minęło jednak zbyt 
mało czasu, by podać jakieś szcze-
góły – wyjaśnia komendant straży 

miejskiej w Wąbrzeźnie Krzysztof 
Grzybek .

Tymczasem właściciele czwo-
ronogów powinni mieć się na 
baczności i obserwować zmiany 
w charakterze i stanie zdrowia 
swoich pupili. Wszelkie podej-
rzane sytuacje należy natychmiast 
zgłaszać na policję lub do straży 
miejskiej.

tekst i fot. Piotr Wołyński 
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      Wąbrzeźno

Niszczyli auta
Dzięki interwencji mieszkańca i policjanta z Wąbrzeźna 
zatrzymano młodocianych chuliganów, którzy na ul. Gru-
dziądzkiej niszczyli zaparkowane samochody.

R E K L A M A

      Płużnica

Kochamy Europę
Osiemnastoosobowa delegacja z gminy Płużnica przez sześć dni poznawała okolice  
partnerskiej gminy Hagen w Niemczech. Wizyta odbywała się w ramach projektu  
„Kochamy Europę”.

Alarm podniósł jeden  
z mieszkańców i policjant z Wą-
brzeźna, który będąc w domu  
w czasie wolnym od służby usły-
szał dobiegający z ulicy hałas 
tłukącego się szkła. To on pierw-
szy podjął interwencję. Okazało 
się, że ubrani w bluzy z kapturem 
chuligani niszczyli zaparkowane 
na ulicy samochody. Rysowali 
lakier, wybijali szyby, tłukli lu-
sterka, niszczyli śmietniki i stłu-
kli lampę oświetleniową w klatce 
schodowej bloku przy ul. Kaszta-

nowej. 
Wandale zostali zatrzy-

mani. Byli pijani. Czterej usły-
szeli zarzut niszczenia mienia. 
Jeden z nich ponadto będzie 
odpowiadał za znieważenie 
funkcjonariusza policji. Wo-
bec niego prokurator zastoso-
wał policyjny dozór. Wszyst-
kim grozi 5 lat więzienia. Jeden  
z zatrzymanych był nieletni i bę-
dzie odpowiadała przed sądem 
rodzinnym. 

Szymon Wiśniewski

      Wąbrzeźno

Na własny rachunek
Policjanci i strażacy z Wąbrzeźna przez kilkanaście godzin szukali dwóch 15-latek, które 
wyszły z domu w sobotni wieczór.

W sobotę 6 czerwca, krótko 
przed północą dyżurny policji  
w Wąbrzeźnie został powiado-
miony o zaginięciu piętnastolat-
ki. Zostawiła on list pożegnalny  
i ślad po niej zaginął. Dwie go-
dziny później dyżurny odebrał 
kolejne zgłoszenie o zaginięciu. 
Również zaginęła piętnastolatka. 

Okazało się, że obie dziewczyny 
były koleżankami i jednocześnie 
uczennicami wąbrzeskiego gim-
nazjum. Postanowiły zacząć „żyć 
na własny rachunek”. 

Wąbrzescy policjanci i straża-
cy kilkanaście godzin przeszukiwa-
li miasto i okolice w poszukiwaniu 
zaginionych. Sprawdzono m.in. 

dworce, hotele, ogródki działko-
we, tereny jezior, rozpytywano 
mieszkańców miasta. 

Następnego dnia około godzi-
ny 11.00 policjanci znaleźli dziew-
czyny. Obie przebywały beztrosko 
w jednym z wąbrzeskich hoteli. 

Szymon Wiśniewski

– Nasi wysłannicy zwiedzi-
li okolice Hagen, przyjrzeli się,  
w jaki sposób funkcjonują tamtej-
sze instytucje oraz odbyli szereg 
spotkań ze zwykłymi mieszkańca-
mi tej niemieckiej gminy. 

– Zgodnie z wcześniejszymi 
ustaleniami i sugestiami ze strony 
polskiej nasza młodzież została 
zakwaterowana u rodzin niemiec-
kich, z którymi bez problemu na-
wiązała wspólny kontakt w języ-
ku angielskim. Jednym z naszych 
celów jako organizatorów było 
zadbanie o rozwój językowy „na-
szych dziewczyn”. Podczas sześcio-
dniowego pobytu w Niemczech 

mieliśmy okazję poznać tamtejsze 
tereny, organizacje społeczne oraz 
ochotnicze straże pożarne – mówi 
koordynator wyjazdu Jarosław 
Tylmanowski.

Podczas spotkania z samo-
rządowcami zastanawiano się 
nad szczegółami dalszej współ-
pracy obu gmin. Wyjazd słu-
żył również poszerzaniu wiedzy  
o Polsce i Niemczech wśród spo-
łeczeństwa. Właśnie w tym celu 
odbyło się specjalne przedsta-
wienie w jednej z tamtejszych 
świetlic wiejskich. Młodzież  
z Polski i Niemiec zaprezentowała 
programy artystyczne poświęcone 

Sekretarz Jarosław Tylmanowski przed ratuszem w Hagen. Widoczna jest tablica gminy partnerskiej Płużnica

swoim krajom. Największe emocje 
czekały naszą delegację w sobo-
tę 6 czerwca. Drużyna strażacka 
z Nowej Wsi Królewskiej wzięła 
bowiem udział w powiatowych za-
wodach strażackich.

– Młodzież, która bierze 
udział w projekcie ma szansę do-
wiedzieć się co łączy ich – żyją-
cych w Hagen z młodymi ludźmi  
z Płużnicy. Przy okazji mają rów-
nież możliwość doskonalenia 
swoich umiejętności strażackich 
obserwując przeciwne drużyny – 
mówiła Susanne Puvogel w arty-
kule do Nordsee Zeitung.

Piotr Wołyński
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      Radzyń Chełmiński

Lato remontów
Tegoroczne lato w Radzyniu Chełmińskim zapowiada się pod znakiem remontów związa-
nych z modernizacją drogi wojewódzkiej. Z ruchu częściowo wyłączone zostaną newral-
giczne punkty w mieście.

      Region

Co z quadami?
Moda na quady trafiła również do Wąbrzeźna i okolic. Spa-
cerując po lasach i osiedlach można natrafić na jeżdżące 
tego typu pojazdy. Kto i gdzie może nimi się poruszać?

R E K L A M A

Drogowcy za pierwszy cel 
swoich robót obrali most na ul. 
Waryńskiego. Na ten odcinek we-
szli we wtorek 9 czerwca. Ruch 
w tym miejscu odbywa się waha-
dłowo. Remonty mostów zajmują 
drogowcom najwięcej czasu. Po-
dobna konstrukcja modernizo-

Kierowców w Radzyniu czekają utrudnienia. Pociechą jest to, że nagrodą za cierpliwość będzie nowa nawierzchnia drogi 
wojewódzkiej

wana jest w Golubiu-Dobrzyniu, 
gdzie prace trwają od maja, a za-
kończyć mają się dopiero w sierp-
niu. Ruch wahadłowy spowodowa-
ny odnawianiem mostków odbywa 
się również w dwóch punktach na 
drodze dojazdowej do Radzynia 
od strony Wąbrzeźna.

Quady są to pojazdy, które na 
początku przeznaczono na potrze-
by wojska i straży granicznej. Bar-
dzo szybko zyskały dużą popular-
ność wśród cywili. Pojazdy oferują 
świetną zabawę i ogromne wraże-
nia w czasie jazdy po terenie. 

Sklepy motoryzacyjne oferują 
wiele modeli tych maszyn. Mogą 
z nich korzystać osoby, które 
mają prawo jazdy oraz osoby bez 
uprawnień, często dzieci. W okre-
sie „przyjęć” rodzice kupują swoim 
pociechom mini quady, często nie 
zważając na to, czy dziecko może 
jeździć takim pojazdem. W takim 
wypadku kto i gdzie może jeździć 
quadem?

Rejestracji w Polsce podlegają 
wszystkie quady, którymi mamy 
zamiar poruszać się po ulicach, 
nawet quady o pojemności silni-
ka do 50 ccm. Aby poruszać się 
quadem po drogach publicznych 
należy posiadać prawo jazdy kate-
gorii A, B lub kartę motorowero-
wą. Wszystko zależy od tego, jako 
jaki pojazd został zarejestrowany 
quad.

– Najczęściej quady rejestru-
jemy jako pojazd samochodowy 
inny. W tym przypadku należy 
posiadać kategorię prawa jazdy 
B – wyjaśnia kierownik wydziału 
komunikacji starostwa powiato-
wego w Wąbrzeźnie Małgorzata 
Górecka.  

Zdarzają się również przy-
padki, że quady rejestrowane są 
jako lekkie pojazdy czterokoło-
we. – Lekki pojazd czterokołowy, 
to taki pojazd, którego masa, bez 
obciążenia, nie przekracza 350 kg, 
a maksymalna prędkość konstruk-

cyjna nie przekracza 45 km/h oraz 
którego pojemność skokowa nie 
przekracza 50 ccm – dodaje kie-
rownik wydziału. Również w tym 
przypadku należy posiadać prawo 
jazdy kategorii B.

Jeśli quad jest zarejestrowany 
jako motorower to osoba nim po-
ruszająca się musi jeździć w kasku. 
Z takiego quada mogą korzystać 
ci, którzy posiadają prawo jazdy 
kategorii A.

W sklepach można również 
spotkać mini quady, które nie 
posiadają homologacji. W takim 
przypadku nie mogą one zostać 
zarejestrowane. Tym samym nie 
można nimi jeździć po drogach 
publicznych. W związku z tym 
fani tych maszyn szaleją po lasach 
i drogach osiedlowych. Właśnie 
takimi pojazdami jeżdżą najmłod-
si. 

W lasach obowiązuje zakaz 
poruszenia się jakimkolwiek po-
jazdem. Jednak leśnicy nie są w 
stanie być wszędzie i ukarać kie-
rowców quadów. Natomiast na 
osiedlach zdarzają  się przypadki, 
że małe dzieci jeżdżą quadami po 
chodnikach i placach zabaw.

W sejmie trwają prace nad 
zmianami w ustawie o kierują-
cych pojazdami. Do kierowania 
quadem lekkim uprawniać będzie 
kategoria A1 lub B1. Natomiast 
nie wiadomo jeszcze na podsta-
wie, której kategorii będzie można 
jeździć ciężkim quadem. Kierow-
ców tych pojazdów będzie obo-
wiązywał również dwuletni okres 
próbny. Są to jednak jak na razie 
tylko projekty. 

Szymon Wiśniewski

      Ryńsk

Kilometry kanalizacji
Firma z siedzibą w Bydgoszczy wygrała przetarg na pierw-
szy etap budowy kanalizacji sanitarnej dla wsi Ryńsk, So-
snówka, Trzciano, Przydwórz.

Do przetargu stanęło pięć � rm 
z: Grudziądza, Bydgoszczy, Somo-
nina, Brodnicy, a nawet Janowa 
Lubelskiego. Wybrana oferta była 
najtańsza (2.057.466,50 zł brut-
to). Rozbieżność kwot, za jakie 
zadeklarowali się wykonać pracę 
przedsiębiorcy była dość znaczna 
i wynosiła niemal 4 mln zł. (� rma 
z Janowa chciała 5.918697,36 zł).

Zwycięzca przetargu będzie 
miał za zadanie wybudować ka-
nalizację sanitarną grawitacyjną 
i tłoczną o łącznej długości 10 km 
wraz z trzema sieciowymi prze-
pompowniami ścieków.

Kanalizacja sanitarna grawi-
tacyjna wybudowana zostanie we 
wsi Ryńsk, kanalizacja tłoczna na 
trasie Ryńsk-Nielub z włączeniem 
do istniejącej sieci kanalizacyjnej. 
Roboty na terenach leśnych wy-
konawca wykona ściśle według 
zaleceń zamawiającego, w uzgod-
nieniu z przedstawicielem Lasów 
Państwowych.

Władze gminy zastrzegły 
w przetargu termin zakończenia 
prac. Upływa on 30 października 
tego roku.

Piotr 

Wołyński

15 czerwca (poniedziałek) 
ciężki sprzęt zawitał na Placu To-
warzystwa Jaszczurczego. Tu ruch 
odbywa się również wahadłowo. 
Władze miasta proszą kierowców 
o cierpliwość i wyrozumiałość.

Piotr Wołyński 

fo
t. 

Na
de

sł
an

e



Czwartek, 18 czerwca 2009

Aktualności4
www.cwa.info.pl

R E K L A M A

R E K L A M A

Wyłoniono wykonawcę drogi w Wieldządzu. Bezkon-
kurencyjna pod względem ceny była firma budowlana  
z Chełmży.

      Wieldządz

Tańsza niż w kosztorysie

638 metrów – taki odcinek 
drogi w okolicach Wieldządza 
zyska nową nawierzchnię. War-
tość kosztorysowa modernizacji 
została wyceniona na ponad 290 
tys. złotych. Po otwarciu propo-
zycji wykonawców najtaniej swoje 
usługi zaproponowała �rma Dro-
bud z Chełmży. Droga w Wieldzą-
dzu powstać ma za 272 798 zło-
tych. Jak łatwo policzyć to wartość 
niższa niż kosztorysowa. W ostat-
nim czasie wielu przedsiębiorców 
startujących w przetargach poda-
je kwoty na lub pod poziomem 
opłacalności. Jak sami przyznają 

chodzi im tylko o przetrwanie na 
rynku w czasie kryzysu. 50% kosz-
tów modernizacji poniesie Unia 
Europejska. Pieniądze te zostaną 
przekazane gminie Płużnica do-
piero po zrealizowaniu inwestycji. 
Oznacza to, że w budżecie radni 
musieli znaleźć 100% kwoty prze-
znaczonej na modernizację. Prace 
ruszą niebawem. Szerokość drogi 
po przebudowie wynosić będzie 
4,25 metra. Wykonane zostaną 
dwie solidne warstwy masy bitu-
micznej, warstwa wiążąca i ście-
ralna oraz utwardzone pobocza.

tekst i fot. Piotr Wołyński

Większość mieszkańców okolic, którzy zdecydują się na wakacje wybierze polskie morze 
lub ewentualnie góry. Czasem jednak warto zajrzeć gdzieś bliżej – na przykład do Płużnicy. 

      Płużnica

Atrakcje na wakacje
O turystycznych atrakcjach 

gminy rozmawiamy z Mariuszem 
Bartosikiem, odpowiedzialnym 
m.in. z promocję gminy.

Czym może zachęcić przykła-

dowego turystę gmina Płużnica? 
– Jesteśmy dość różnorodni 

pod tym względem. Nasze warun-
ki geogra�czne sprzyjają turystyce 
aktywnej. Rajem dla wędkarzy są 
jeziora w Ostrowie czy Wieldzą-
dzu. 

Czy w gminie istnieją jakieś 

stałe szlaki, wzdłuż których mo-

gliby poruszać się turyści?

– Bardzo atrakcyjnym miej-
scem dla turystów powinien być 
dawny szlak pokolejowy. Wiedzie 
on z Orłowa przez Ostrowo aż do 
Wieldządza. Jest to dobre miej-
sce do organizowania wycieczek 
rowerem. Ostatnio coraz częściej 
dostrzec można również turystów 
uprawiających nowy sport tzw. nor-
dic walking. Po ok. 7 km wędrówki 
szlakiem, tra�amy do Wieldządza, 
który oferuje nam jezioro z dziką 
plażą i boiskiem do siatkówki pla-
żowej.  Dla osób, które wolą raczej 
zgiełk i odrobinę szaleństwa propo-
nujemy udać się do ośrodka wcza-
sowego w Przydworzu. Duża plaża, 

pomosty, siatkówka plażowa, kaja-
ki, rowery wodne – to tylko jedne  
z wielu atrakcji, jakie tam znajdziemy.  
W ofercie ośrodka gastronomia, 
bar przy plaży, a wieczorem zaba-
wa przy muzyce. To wszystko przez  
7 dni w tygodniu do późnych go-
dzin nocnych.

Wiadomo, że każdy turysta 

zwraca uwagę na to, czy w pobli-

żu trasy turystycznej są miejsca, 

w których mógłby zjeść, odpo-

cząć, czy choćby rozbić namiot. 

Czy w okolicach są takie miejsca?

– Wymieniłbym kilka miejsc. 
Pierwszym jest ośrodek nad jezio-
rem w Przydworzu (gmina Wą-
brzeźno). W naszej gminie wart 
odwiedzenia jest z kolei Ośrodek 

Zielona Szkoła w Orłowie. Daw-
ny budynek szkoły podstawowej 
przystosowano do potrzeb tury-
stów. Bez problemu można tam 
rozbić namiot, zorganizować bi-
wak czy letnie kolonie. W ostat-
nich latach bardzo popularne są 
również szkolenia i warsztaty. 
Również z tym nie powinno być 
w Orłowie problemów. Jest tam 
ładna sala kominkowa, kuchnia  
i miejsca noclegowe. Do dyspo-
zycji gości przygotowano grill, 
miejsce na ognisko oraz boisko 
do piłki siatkowej. W odległości  
1 km znajduje się jezioro Wiecz-
no bogato zarybione, z dziką plażą  
i polem namiotowym.

Piotr Wołyński

Nieczęsto zdarza się, by wąbrzescy miłośnicy literatury 
mieli okazje spotkać się z autorami swoich ulubionych 
utworów. 18 czerwca będą mieli niepowtarzalną okazję 
uczestniczyć w organizowanym przez miejską bibliotekę 
spotkaniu z Romą Ligocką.

      Wąbrzeźno

Dziewczynka  
w czerwonym płaszczyku

– To spotkanie jest dla nas 
szczególnie ważne – mówi dyrek-
tor biblioteki, Aleksandra Kurek. 
– Nie tylko dlatego, że będziemy 
mieli do czynienia ze znaną po-
stacią. Okazało się, że w tegorocz-
nym podsumowaniu najpopular-
niejszych tytułów wypożyczanych  
w naszej bibliotece wygrały po-
zycje napisane właśnie przez tę 
autorkę. Dlatego liczymy na duże 
zainteresowanie uczestnictwem  
w tym spotkaniu, organizowanym 
w ramach Dyskusyjnego Klubu 
Książki.

Roma Ligocka najbardziej 
znana jest z wydanej w 2000 roku 
książki „Dziewczynka w czerwo-
nym płaszczyku”. Do spisania tych 
wspomnień zainspirował ją fakt, 
że rozpoznała samą siebie w jednej 
z postaci w �lmie „Lista Schindle-
ra”. Od tego czasu ta mieszkająca 
obecnie w Monachium pisarka 
i malarka napisała jeszcze kilka 
książek i zaczęła pisać popularne 
felietony w piśmie „Pani”. Warto 
także wspomnieć, że jej życiorys 
związany jest z innymi znanymi 
postaciami – kuzynem Roma-
nem Polańskim i przyjaciółmi: 
reżyserem Piotrem Skrzyneckim 
i fotogra�kiem Ryszardem Horo-
witzem. 

 Autorka będzie promować 
najnowszy tom felietonów „Czu-
łość i obojętność”. Spotkanie od-
będzie się w czwartek, 18 czerw-
ca, o godzinie siedemnastej w sali 
kolumnowej Wąbrzeskiego Domu 
Kultury. Wstęp wolny.

Jarek Brzuska

Jezioro w Wieldządzu jest Mekką wielu wędkarzy
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Podczas tegorocznych Dni Wąbrzeźna nie mogło zabraknąć 
mocnego, tanecznego akcentu. 6 czerwca w Wąbrzeskim 
Domu Kultury odbył się jedenasty Ogólnopolski Konkurs 
Tańca Nowoczesnego. 

      Wąbrzeźno

Pół tysiąca tancerzy

Tego dnia przez scenę WDK 
przewinęło się ponad 500 osób, 
które prezentowały swoje umiejęt-
ności przed liczną publicznością. 
Duże zainteresowanie tą imprezą 
nie powinno dziwić – podczas róż-
nych imprez, nie tylko z okazji dni 
miasta, widać, że Wąbrzeźno jest 
roztańczonym miastem, w którym 
zainteresowanie tańcem kształtuje 
się już u najmłodszych.

W tegorocznej edycji kon-
kursu wzięły udział zespoły 
z całego kraju, między innymi 
z Włocławka, Żyrardowa, Legiono-
wa, Torunia, Gdańska, Milanów-
ka, Białegostoku. Jury konkursu 
w składzie: Jolanta Kaźmierczak, 
Andrzej Kaźmierczak, Jolanta 
Michalak podkreśliło rosnący 
z roku na rok poziom prezento-
wany przez wykonawców. Być 
może wynika to z ogólnokrajowe-
go trendu, kształtowanego przez 
programy telewizyjne, w których 
taniec odgrywa wiodącą rolę.

Na tle konkurencji bardzo 
dobrze zaprezentowali się wyko-
nawcy z Wąbrzeźna. Grand Prix 
konkursu zdobył zespół „Efekt”, 
którego członkowie zajęli także 

pierwsze miejsce w hip hop for-
macjach do lat szesnastu, trzecie 
miejsce w kategorii disco mini 
formacji 13-16 lat, piąte w for-
macjach disco 13-16 lat i trzecie 
w innych formach tańca do lat 
szesnastu. Duet Emilia Tadrzak 
i Joanna Szychułda był szósty 
w kategorii 13-16 lat, a pierwsza 
z tych tancerek zajęła także piąte 
miejsce w kategorii disco solo. 

Jarek Brzuska

fot. nadesłane Emilia Tadrzak z Wąbrzeźna

Zdobywcy Grand Prix – wąbrzeski Efekt
R E K L A M A

      Wielkie Radowiska

Nie dogadał się 
z policjantem
„Może się dogadamy?”– zapytał nietrzeźwy kierowca mo-
toroweru wąbrzeskich policjantów. Za przymknięcie oka 
zaproponował 200 zł łapówki. Za próbę przekupstwa grozi 
mu nawet 10 lat pozbawienia wolności.

W Wielkich Radowiskach 
wąbrzescy policjanci zatrzymali 
do kontroli drogowej motorowe-
rzystę. Początkowo kontrola mia-
ła zakończyć się tylko mandatem 
za brak prawa jazdy Okazało się 
jednak, iż zatrzymany ma sądowy 
zakaz prowadzenia motoroweru 
i na dodatek był pod wpływem al-
koholu. 

W momencie, gdy usłyszał, 
że zostanie doprowadzony do 
komendy w celu poddania go 
badaniu na zawartość alkoho-

lu – zaproponował policjantom 
wręczenie „łapówki”. Obiecał, że 
funkcjonariusze dostaną 200 zł 
lub więcej, jeśli go puszczą – tyl-
ko po pieniądze muszą pojechać 
z nim do bankomatu. Policjanci 
poinformowali motorowerzystę, 
że popełnił przestępstwo i zostaje 
zatrzymany do wyjaśnienia. 

Za usiłowanie wręczenia ko-
rzyści majątkowej osobie pełniącej 
funkcję publiczną grozi 10 lat po-
zbawienia wolności. 

Szymon Wiśniewski
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      Niedźwiedź

Atrakcje dla mieszkańców
W sobotę 6 czerwca mieszkańcy Niedźwiedzia spotkali się na festynie rodzinnym zorga-
nizowanym z okazji Dnia Dziecka. Pogoda dopisała więc mali i duzi mieszkańcy mogli Ê
w ciekawy i przyjemny sposób spędzić te sobotnie popołudnie. 

Podczas pikniku odbyły się 
rozgrywki piłki nożnej. Rozegra-
no dwa mecze, jeden w składzie 
ministranci kontra reszta świata, 
a w drugim zagrali oldboje i mło-
dzież. Dla młodszych uczestników 
były przygotowane konkurencje 
typu wyścig rzędów, „ganiany”  
z czołganiem czy zabawy z tunela-
mi. W tych konkurencjach uczest-
niczyli również rodzice, ale jed-
nak mimo wszystko sprawniejsze 
okazały się dzieci. Dla wszystkich 
uczestników zabaw były przygoto-
wane słodycze oraz ognisko przy, 
którym pieczono kiełbaski. Naj-
większą atrakcją okazał się pokaz 
umiejętności strażaków, podczas 
akcji gaszenia zaimprowizowa-
nego pożaru. Można było także 
zobaczyć i posiedzieć w prawdzi-
wym wozie strażackim. W dalszej 
części programu odbył się pokaz 
tańca nowoczesnego w wykonaniu 
Agaty Winiarskiej i Joanny Czaj-
kowskiej. Te dwie jedenastolatki 
samodzielnie opracowały cały 
układ choreogra�czny specjalnie 
na tę okazję.

Festyn przygotowała Maria 
Winiarska jako przedstawiciel 

Towarzystwa Nowych Inicjatyw 
Gminy Dębowa Łąka wraz z Do-
rotą Dembowską i Tomaszem 
Dembowskim.

Organizatorem imprezy było 
Towarzystwo Nowych Inicjatyw 

      Wąbrzeźno

Dla miłośników  
fotografii
Niedawno rozstrzygnięta została pierwsza edycja konkursu 
fotograficznego „Moje Wąbrzeźno: pocztówka z fotografii”, 
a jego organizatorzy ogłosili już drugą. Tym razem posta-
nowiono uchwycić uroki miasta widzianego latem i na po-
czątku jesieni – konkurs potrwa do 15 października tego 
roku.

Podobnie jak w pierwszej edy-
cji, celem konkursu jest ukazanie 
architektonicznych, kulturowych, 
przyrodniczych i turystycznych 
walorów Wąbrzeźna, które można 
by wyeksponować na widoków-
kach. Konkurs jest otwarty dla 
wszystkich. Organizatorzy chcą  
w ten sposób promować ama-
torską i profesjonalną twórczość  
w dziedzinie plastyki i fotogra�i. 
Uroczyste podsumowanie kon-
kursu planowane jest podczas 
przyszłorocznych Dni Wąbrzeźna.

Każdy uczestnik może do-
starczyć do 10 zdjęć, w formie 
plików zapisanych na płycie CD, 
w formacie JPG. Zdjęcia powin-
ny być technicznie przygotowane 
do umieszczenia na widoków-
kach, czyli posiadać rozdzielczość 
minimum 300 dpi oraz rozmiar 
co najmniej 1 MB. Prace, wraz 
z podpisanym oświadczeniem 
dotyczącym przetwarzania da-
nych osobowych można składać 

w Miejskim Punkcie Informacji, 
przy ul. Poniatowskiego 8, tel. 056 
471 99 60,  e-mail: mpi@mm.pl. 
Szczegółowe informacje dotyczące 
zgłoszeń znajdują się w regulami-
nie konkursu, zamieszczonym na 
stronie www.wabrzezno.com. Do 
prac należy dołączyć następujące 
dane: imię i nazwisko, adres z ko-
dem pocztowym, numer telefonu  
i ewentualnie e-mail.

Jury przyzna jedną nagrodę 
główną oraz pięć wyróżnień. Na-
grodą w konkursie będzie umiesz-
czenie najlepszych zdjęć z nazwi-
skiem ich autora na widokówkach 
przygotowanych przez miasto. 
Każdy z uczestników konkursu 
otrzyma także drobne nagrody 
rzeczowe.

Organizatorzy podkreślają, że 
mile widziane jest niebanalne po-
traktowanie „miejskich klimatów” 
i oryginalne przedstawienie naj-
ciekawszych miejsc.

Jarek Brzuska

Gminy Dębowa Łąka wraz z Radą 
Sołecką i Ochotniczą Strażą Po-
żarną.

Agnieszka Zielińska

fot.  nadesłane

Zabawa tunelami

Pieczenie kiełbasek przy ognisku
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      Wąbrzeźno

Tylko w Wąbrzeźnie
W Szkole Podstawowej nr 2 w Wąbrzeźnie obchodzono Święto Szkoły. Uroczystość była 
utrzymana w klimacie kultowego polskiego filmu „Sami Swoi”. 

R E K L A M A

Na początku Wiesława Wró-
blewska, dyrektorka szkoły przywi-
tała burmistrza Bogdana Koszutę 
staropolskim obyczajem, chlebem 
i solą, po czym wszystkich obec-
nych zaprosiła do wspólnej zaba-
wy. Następnie przywitano wszyst-
kich przybyłych honorową salwą, 
czyli wybuchem armaty. W dalszej 
części święta uczniowie zaprezen-
towali przygotowany program ar-
tystyczny. Można było wysłuchać 
montażu słowno-muzycznego  
o tematyce �lmu „Sami Swoi”, obej-
rzeć układ taneczny w wykonaniu 
najmłodszych uczniów. a także 
posłuchać piosenek w wykonaniu 
grupy anglojęzycznej i niemiecko-
języcznej. Odbyła się też licytacja 
złotej płyty CD z nagraniem pio-
senki „Tylko w Wąbrzeźnie” w wy-
konaniu nauczycieli dwójki.

Przybyli goście mogli sko-
rzystać z zamku dmuchanego, 
kawiarenki, w której znajdowały 
się domowe wypieki, pieczona 
kiełbaska, swojski bigos czy chleb 

ze smalcem. Były też przejażdżki 
bryczką. Podczas święta szkoły zo-
stała zaprezentowana interaktyw-
na szkoła komputerowa.

tekst i fot. Agnieszka Zielińska

Występ najmłodszych uczniów szkoły

Burmistrz Bogdan Koszuta został przywitany chlebemÊ
i solą przez Wiesławę WróblewskąPrzygotowanie do wystrzału armaty

Przejażdżka bryczką

      Wąbrzeźno

Dzień Dziecka
6 czerwca odbyły się uroczystości z okazji Dnia Dziecka. 
Z inicjatywą wyszedł  zarząd Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Ludowicach.

Specjalnie dla dzieci zorgani-
zowano wiele atrakcji. Były prze-
jażdżki konne, które odbyły się 
dzięki  Dorocie Arquiler-Szefer-
skiej i konkursy z nagrodami. Naj-
młodsi mogli spróbować swych sił 
w „gaszeniu pożaru”. Po wspólnej 
zabawie można było posilić się 
kiełbaską z grilla.

W tym dniu zostały również 
wręczone odznaczenia, statuetki, 
medale i dyplomy dla osób szcze-
gólnie wspierających OSP w Ludo-
wicach. 

Brązowe medale za zasługi 
dla pożarnictwa otrzymali: Mar-
cin Milanik, Jerzy Skibicki, Leszek 
Sarnowski, Michał Szcząchor, To-
masz Zach, Łukasz Zach. Odzna-

ką Strażak Wzorowy z inicjatywy 
Prezydium Zarządu Powiatowego 
w Wąbrzeźnie zostali uhonorowa-
ni: Piotr Januszkiewicz i Robert 
Rękeć. Statuetki i dyplomy otrzy-
mali: Danuta Szcząchor, Halina 
Kiliszkiewicz oraz Elżbietę i Hen-
ryka Barskich. W dowód uznania 
za wspieranie działań OSP, wyróż-
niono Lidię Stogowską, zaś za pra-
cę na rzecz OSP w Ludowicach, 
uhonorowano: Alicję Sudzińską, 
Ewelinę Sudzińską, Ewelinę Gór-
ka, Monikę Sudzińską i Monikę 
Szcząchor.

Cała uroczystość by się nie od-
była, gdyby nie liczni sponsorzy.

Agnieszka Zielińska

fot. nadesłane

Wspólne biesiadowanie po zabawach

Przyszli strażacy w Ludowicach
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      Książki

Kto chciał, ten poczuł
6 czerwca młodzież z parafii w Książkach uczestniczyła w trzynastym Ogólnopolskim Spo-
tkaniu Młodzieży „Lednica 2000”. Był to drugi wyjazd zorganizowanej grupy z tej miejsco-
wości na spotkanie organizowane corocznie przez ojca Jana Górę. 

      Książki

Wilk i zając dla najmłodszych
W Gminnym Ośrodku Kultury w Książkach 6 czerwca 
najmłodsi mieszkańcy Książek obchodzili Dzień Dziec-
ka. Główną atrakcją imprezy, przygotowanej przez GOK 
i Gminną Biblioteką Publiczną był spektakl „Wilk i zając” 
w wykonaniu krakowskiego zespołu Art.-Re. 

– Pomysł zorganizowania wy-
jazdu grupy z Książek narodził 
się oddolnie – zauważa uczestnik 
legnickich spotkań Andrzej No-
wak. – Sporo osób wyjeżdżało do 
Lednicy, przyłączając się do grup 
z innych miejscowości. Doszliśmy 
do wniosku, że warto by wybrać 
się tam zorganizowaną grupą. 
Nie chodziło nam tylko o wygodę
i niższe koszty wyjazdu. Chcieli-
śmy pokazać się tam jako wspól-
nota.

Młodzież zwróciła się z prośbą 
o pomoc w organizacji wyjazdu do 

Urzędu Gminy. Spotkała się tam 
z życzliwym poparciem, dzięki 
któremu chętni do wyjazdu mu-
sieli pokryć jedynie ubezpiecze-
nie i zapłacić tak zwany „pakiet 
lednicki”, czyli wpisowe ustalone 
przez organizatorów imprezy.

– Mamy tak kochaną mło-
dzież, że nie sposób było odmówić 
ich prośbie – mówi przewodniczą-
ca rady gminy Gabriela Janowska. 
– Byłam w Lednicy razem z nimi 
i stwierdzam, że ten wyjazd wiele 
dał nam wszystkim. Znaleźliśmy 
tam okazję do modlitwy, śpiewu 

i zabawy. Sądzę, że z roku na rok 
będzie nas wyjeżdżało coraz wię-
cej. W tym roku w wyjeździe do 
Lednicy wzięły udział 32 osoby, 
z których połowa uczestniczyła 
w tym spotkaniu po raz pierw-
szy. Wszyscy podkreślali, że ten 
wyjazd dał im możliwość innego 
spojrzenia na religię. Zaznaczali, 
że można było pośpiewać, potań-
czyć i pobawić się także podczas 
liturgii. Określili to jako „modli-
twę bez złożonych rąk”.

– W lednickich spotkaniach 
wszystko zależy od indywidual-
nego nastawienia – powiedzia-
ła uczestnicząca po raz kolejny 
w tym zlocie Justyna Marcini-
szyn. – Ci, którzy nastawiają się 
w nich na możliwość spotkania się 
z rówieśnikami, na pewno ją tam 
znajdą. A ci, którzy będą szuka-
li religijnych doznań, odnajdą je 
w zaskakujący sposób. Kto będzie 
chciał poczuć obecność Boga, ten 
poczuje ją w jakimś niespodzie-
wanym porywie wiatru czy krajo-
brazie.

Młodzież, która uczestniczyła 
w tegorocznym spotkaniu, mimo, 
że odbyło się ono w chłodzie 
i deszczu, deklaruje chęć udziału 
w nim za rok. Planują także spo-
tykać się co pewien czas przed 
przyszłorocznym wyjazdem. Chcą 
w ten sposób utrzymać zawią-
zane pomiędzy nimi przyjaźnie 
i lepiej przygotować się duchowo 
do udziału w kolejnym spotkaniu 
w Lednicy.

Jarek BrzuskaPodczas lednickiego spotkania

Uczestnicy spotkania w Lednicy przed parafialnym kościołem w Książkach
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Grupa Art.-Re od lat występuje 
w Książkach. Przedstawienia, 
z którymi krakowscy artyści przy-
jeżdżają do Książek cieszą się nie-
zmiennie dużym zainteresowa-
niem dzieci. Dzieje się tak głównie 
dlatego, że najmłodsi sami mogą 
nie tylko brać udział w przedsta-
wieniach, ale także wpływać na 
bieżąco na kształtowanie scena-
riusza. 

W tym roku Art.-Re przyje-
chało do Książek ze spektaklem 
„Wilk i Zając”, który był oparty na 
popularnym przed laty, radziec-
kim serialu animowanym. Także 
i tym razem dzieci mogły – wyko-
rzystując przywiezione przez arty-

stów kostiumy – wcielić się w rolę 
statystów w przedstawieniu. Pełna 
komicznych sytuacji i słownego 
humoru inscenizacja rozbawiła 
młodą widownię, dając jej zara-
zem przykłady odpowiednich za-
chowań w konkretnych sytuacjach 
życiowych. Okazało się, że dzieci 
potra� ły doskonale bawić się przy 
tej, bardziej znanej pokoleniu ich 
rodziców, bajce.

Po spektaklu, który odbył się 
dzięki wsparciu Urzędu Gminy 
w Książkach zorganizowano dys-
kotekę. Dzieci w ramach obchodów 
swojego święta mogły wziąć udział 
w grach, zabawach i konkursach. 

Jarek Brzuska

Irenka, Kacper i Kuba  w roli wików

Dzieci podczas wspólnej zabawy
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NajpierwÊsusza,ÊpotemÊdeszcze
– co to będzie?
W jednym z poprzednich numerów przedstawiliśmy Państwu niepokojące dane dotyczące 
panującej w marcu i kwietniu suszy. Jak się okazało suszę szybko zastąpił deszcz. Taka 
pogodowa karuzela nie służy uprawom.

Do podobnych wniosków 
doszli eksperci z Instytutu Upra-
wy Nawożenia i Gleboznawstwa 
z Puław.

Na podstawie obserwacji me-
teorologicznych stwierdzili oni, że 
plony zbóż jarych i rzepaku będą 
mniejsze od ubiegłorocznych o 3-8 
procent, a pszenicy o 11 procent. 

„W maju, a zwłaszcza w trze-
ciej dekadzie tego miesiąca wy-
stąpiły w całym kraju stosunkowo 
wysokie opady, które znacznie 
przekraczały średnie wartości 
wieloletnie – łagodząc skutki 
niesprzyjających warunków me-
teorologicznych występujących 
w kwietniu” – brzmi fragment ko-
munikatu. 

Na wzroście roślin niekorzyst-
nie odbiła się najpierw panująca 
susza. Okres bezdeszczowej, wy-
żowej pogody wyniósł 5 tygodni. 
W ciągu ostatnich 31 dni, czyli 
od 28 maja do 13 czerwca  wystą-
piło 13 dni deszczowych. Niska 
była również temperatura, która 
nie przekraczała w dzień 20 stop-
ni Celsjusza. W sobotę 7 czerwca 

w nieodległym Toruniu tempera-
tura przy gruncie spadła do 2 stop-
ni Celsjusza.

Puławscy specjaliści podsu-
mowali w swoim komunikacie 
również maj. „W maju, a zwłasz-
cza w trzeciej dekadzie tego mie-
siąca wystąpiły w całym kraju 
stosunkowo wysokie opady, któ-
re znacznie przekraczały średnie 
wartości wieloletnie – łagodząc 
skutki niesprzyjających warunków 
meteorologicznych występujących 
w kwietniu” - piszą.

Niestety duże opady dokucza-

ją producentom owoców mięk-
kich. Wzrasta zagrożenie upraw 
truskawek (szczególnie chorobami 
wywoływanymi przez grzyby) oraz 
czereśni (tu długotrwałe opady po-
wodują pękanie owoców). Sytuacja 
na rynku sprzedaży truskawek jest 
zresztą tragiczna. Ceny tych owo-
ców w skupach osiągają zaledwie 
2 zł. 

Pocieszający jest z kolei fakt, 
że plony żyta powinny mieścić się 
w normie. 

Piotr Wołyński

ÊÊÊÊÊÊRegion

CrossÊControl
8 czerwca inspektorzy ARiMR ruszyli na kontrole. Do sprawdzenia mają co setne 
gospodarstwo w kraju. Sprawdzą czy rolnicy przestrzegają zasad wzajemnej zgodności.

O nowych wymogach, któ-
re należy spełnić w ramach zasad 
wzajemnej zgodności pisaliśmy 
już wcześniej. Samo przestrze-
ganie dobrej kultury rolnej oraz 
zasad ochrony środowiska obo-
wiązuje rolników już od dawna. 
Subtelna różnica polega na tym, 
że od tego roku wysokość dopłat 
zalezy od tego czy i jak przestrze-
gamy te zasady.

W większości przypadków in-
spektorzy ostrzegą rolnika o kon-
troli nie wcześniej niż 48 godzin 
przed jej rozpoczęciem. U niektó-
rych rolników kontrolerzy pojawią 
się jednak bez zapowiedzi.  Działo 
się będzie tak tylko wtedy, jeśli 
ujawnienie daty kontroli będzie 
kolidowało z jej celem. Mówiąc 
wprost urzędnicy zaskoczą rolnika 
kontrolą, gdy będą chcieli złapać 
go na „gorącym uczynku”.

Obowiązkiem kontroli obję-
ta będzie próba gospodarstw po-
chodząca ze standardowej, obo-
wiązkowej próby wylosowanej 
w ramach Zintegrowanego Syste-
mu Zarządzania i Kontroli. Próba 
ta musi zawierać przynajmniej 1% 
gospodarstw rolnych ubiegających 

się o płatności bezpośrednie, co 
w przypadku Polski oznacza ko-
nieczność przeprowadzenia około 
15 tysięcy kontroli rocznie. Na-
tomiast kontrole z zakresu Iden-
ty� kacji i Rejestracji Zwierząt 
dotyczyć będą 10 % gospodarstw 
utrzymujących bydło i 5 % go-
spodarstw utrzymujących owce 
i kozy.

Obniżenie wysokości dopłat 
bezpośrednich grozi za świadome 
zanieczyszczanie środowiska czy 
brak ksiąg rejestracyjnych zwie-
rząt. Zaniedbanie przestrzegania 
zasady wzajemnej zgodności skut-
kuje redukcją płatności maksy-
malnie o 5 procent, a w przypadku 
powtarzającego się zaniedbania – 
o 15 procent.

Gorzej jest, gdy kontrole-
rzy dojdą do wniosku, że rolnik 
celowo narusza zasady cros-
s-compilance. Skutkuje to co naj-
mniej 20-procentową redukcją 
płatności, a w skrajnym przypad-
ku może powodować wykluczenie 
rolnika z systemu płatności na 
1 rok lub dłuższy okres.

Z zawiłości biurokratycznej 
układanki korzystają prywatne � r-

my. Ich ogłoszenia spotkać można 
nawet na popularnym serwisie au-
kcyjnym allegro.

Każdy, kto ma jeszcze jakieś 
wątpliwości, czy jego gospodar-
stwo spełnia zasady wzajemnej 
zgodności może skorzystać z po-
rady fachowców. Na usługi do-
radcze są przewidziane specjalne 
fundusze. Maksymalna wysokość 
pomocy dla jednego rolnika wy-
nosi 1500 euro. Teoretycznie jest 
to zwrot 80% poniesionych kosz-
tów. Nie zalicza się jednak do nich 
podatek VAT.

Dlaczego do refundowanej 
kwoty nie może być wliczony 
VAT? Otóż według najnowszych 
interpretacji jest on kosztem kwa-
li� kowanym i nie stanowi części 
opłaty za świadczenie usług.

O przyznanie wsparcia wy-
stąpiło blisko dwa i pół tysiąca 
rolników. Najwięcej wniosków, 
bo ponad tysiąc wpłynęło w woje-
wództwie zachodniopomorskim. 
Kujawsko-Pomorskie znalazło się 
na dość niskiej lokacie.

Piotr 

Wołyński

ÊÊÊÊÊÊRegion

Sezon w pełni,
cenyÊniskie
Sezon na truskawki trwa dość krótko. Ważny jest jego 
każdy dzień. Niestety w tym roku ceny owoców są niskie,
a skupy nie rozpieszczają plantatorów.

Na targowiskach w Golubiu-
Dobrzyniu kilogram truskawek 
dostać można od 2.50 do 3.50. 
zł/kg. Cena w dużej mierze zależy 
od wielkości owoców. Duża liczba 
dni deszczowych nie sprzyja w tym 
roku słodkości truskawek. Mimo 
to chętnych na czerwone owoce nie 
brakuje. Pogoda od początku nie 
rozpieszczała plantatorów. Dużo 
padało, co oznaczało zagrożenie 
chorobami. Kiedy wyszło słońce 
i temperatura choć trochę wróciła 
do normy oznaczało to skrócenie 
sezonu.

Niskie ceny owoców zapano-
wały w skupach. A przyczyn ta-
kiej sytuacji jest kilka. Po pierwsze 
bardzo duża podaż owoców. Po 
drugie w zakładach wciąż zalegają 
niesprzedane jeszcze z ubiegłego 
roku zapasy. I wreszcie po trzecie 
� rmy boją się, aby nie powtórzyć 
scenariusza z poprzedniego sezo-
nu, gdzie truskawki osiągały nie-
porównywalnie wysokie ceny do 

zarobku samych zakładów. Ten 
problem zauważyła również Kra-
jowa Unia Producentów Soków, 
która napisała w swoim raporcie: 
„Jeszcze bardziej niepokojąca jest 
sytuacja związana z brakiem za-
interesowania odbiorców polską 
truskawką mrożoną. W ubiegłym 
roku zamrażalnie skupiły duże 
ilości truskawek po zbyt wyso-
kich cenach nieadekwatnych do 
obecnych cen eksportu truskaw-
ki mrożonej. Co więcej, pomimo 
niższej ceny jaką oferują eksporte-
rzy truskawki mrożonej z Chin jak 
i Turcji to również nie znajduje 
ona nabywców.”

I trudno oczekiwać, aby co-
kolwiek miałoby się zmienić, 
skoro kilogram truskawek desero-
wych średnio kosztuje w tej chwi-
li nieco ponad 2 złote 90 groszy. 
Tymczasem rok temu ceny sięgały 
4 złotych 30 groszy.

tekst i fot. 

Piotr Wołyński
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Kto się przyzna do mnie wobec ludzi…
W czwartek katolicy obchodzili jedno z najważniejszych świąt w Kościele - uroczystość 
Najświętszego Ciała i Krwi Pańskiej potocznie zwana Bożym Ciałem.

Jest to święto, podczas które-
go wierni szczególnie wspominają 
Ostatnią Wieczerzę i przeistocze-
nie chleba i wina w Ciało i Krew 
Jezusa Chrystusa. Pamiątkę tego 
wydarzenia Kościół katolicki ob-
chodzi w Wielki Czwartek, wte-
dy jednak rozpamiętuje się także 
mękę Jezusa Chrystusa.

Natomiast uroczystość Bo-
żego Ciała ma charakter dzięk-
czynny i radosny. Obchodzi się ją  
w czwartek po uroczystości Trój-
cy Świętej. To święto ruchome, 
które wypada sześćdziesiąt dni po 
Wielkanocy. Dlaczego to święto 
jest tak ważne? W Polsce odbywa 
się raz w roku dłuższa procesja  
z ołtarzami stacyjnymi w uroczy-
stość Bożego Ciała. W procesjach, 
w czasie których kapłan niesie 
Najświętszy Sakrament poza ko-
ściół wśród uroczystych obrzędów  
i śpiewów, lud chrześcijański skła-
da publiczne świadectwo swej 
wiary i pobożności wobec Naj-
świętszego Sakramentu. I to jest 
właśnie najważniejsze. W czasach, 
gdy lansuje się tezę, że religia jest 
sprawą prywatną, wyznanie wiary 
ma niezwykłą wartość. Religia to 

tabu, nie mówi się głośno w miej-
scach publicznych o swojej wierze. 
Współcześnie wiele tabu obycza-
jowych zostało przełamanych. 
Dzisiaj w towarzystwie można bez 
skrępowania mówić na przykład 
na temat seksu, ale o Bogu mówi 
się trudniej. Mało kto wyznaje 
głośno: Jestem katolikiem i jest 
to dla mnie ważne! Dlatego warto 
bez wstydu i lęku, ale czując praw-
dziwą radość, dać świadectwo  
o Bogu. W Biblii można przeczy-
tać: „Kto się przyzna do mnie wobec 
ludzi, przyzna się i Syn Człowieczy 
do niego wobec aniołów Bożych;  
a kto się mnie wyprze wobec ludzi, 
tego wyprę się i ja wobec aniołów 
Bożych”.

W niektórych krajach euro-
pejskich kościoły świecą pustka-
mi, a w Polsce wciąż tłumy wy-
legają na ulice, aby uczestniczyć  
w procesjach. Postawa ta pozosta-
je w zgodzie z nauczaniem Papieża  
– Polaka.

Jan Paweł II o wymowie pro-
cesji Bożego Ciała mówił w czerw-
cu 1998 roku: „W każdą niedzielę 
wspólnota Kościoła gromadzi się 
wokół Eucharystii, sakramentu 

odkupieńczej o�ary Chrystusa, 
ustanowionego podczas Ostatniej 
Wieczerzy. Jednakże lud chrześci-
jański otaczał tak wielkim kultem 
tę centralną tajemnicę wiary, że 
mniej więcej siedemset lat temu po-
stanowiono wprowadzić specjalne 
święto, które pozwalałoby wiernym 
w pełni wyrazić uwielbienie dla 
Ciała i Krwi Chrystusa – źródła  
i szczytu życia Kościoła.

Szczególnie doniosłym, trady-
cyjnym wyrazem ludowej poboż-
ności eucharystycznej są procesje 
z Najświętszym Sakramentem, 
które podczas dzisiejszej uroczy-
stości odbywają się w Kościołach 
lokalnych we wszystkich regio-
nach świata. Są one niezwykle 
wymownym świadectwem praw-
dy, że Pan Jezus, ukrzyżowany  
i zmartwychwstały, nadal idzie 
po drogach świata i przez tę swo-
ją «wędrowną» obecność przewo-
dzi pielgrzymce kolejnych pokoleń 
chrześcijan: umacnia wiarę, na-
dzieję i miłość; pociesza w utrapie-
niach; podtrzymuje w dążeniu do 
sprawiedliwości i pokoju”.

Dariusz Guzowski

fot. Paulina Szulc



Czwartek, 18 czerwca 2009
12

www.cwa.info.plTo i owo

      Wąbrzeźno

Po prostu wspaniałe dzieciaki
Dla dzieci z zerówki przy przedszkolu „Bajka” nadszedł czas rozstania z przedszkolem. 
15 czerwca 24-osobowa grupa „Kubusiów Puchatków” uczestniczyła w uroczystości, Ê
na której nie mogło zabraknąć ich rodziców.

R E K L A M A

      Dębowa Łąka

Zlot harcerski
Drużyna ze Specjalnego Ośrodka Szkolno-Wychowaw-
czego z Dębowej Łące uczestniczyła w XXII Ogólnopol-
skim Zlocie Drużyn Harcerskich „Nieprzetartego Szlaku” Ê
w Stemplewie pod Łodzią, w którym uczestniczyło 50 
drużyn z terenu całego kraju.

– Młodzież z naszego Ośrod-
ka pod opieka druhny Danuty Sta-
dejek i druhny Zo�i Budniewskiej 
już po raz czwarty uczestniczyła 
w tej imprezie. Podczas zlotu nasi 
wychowankowie uczyli się udzie-
lania pierwszej pomocy na warsz-
tatach pt. „Nie panikuj-ratuj!”, 
wysłuchali popisu orkiestr dętych, 
śpiewali na festiwalu „Przebojów 
starych i nowych”, bawili się na 
koncercie zespołu muzycznego i 
pokazie sztucznych ogni. Wyru-

szyli również na harcerski szlak, 
gdzie zwiedzali Kasztel Rycerski 
i zamek w Uniejowie. Na zakoń-
czenie wędrówki organizatorzy 
zaprosili wszystkich do zabawy w 
kompleksie termalno-basenowym 
– mówi Andrzej Kust, dyrektor 
Specjalnego Ośrodka Szkolno-
Wychowawczego.

Idea zlotu powstała w 1958 
roku w czasie pierwszego kursu 
dla nauczycieli i wychowawców 
zakładów leczniczych w Rabce. 

Uczestnikami są osoby z placówek 
leczniczych, zakładów dla niewi-
domych i niedowidzących, zakła-
dów dla głuchych i niedosłyszą-
cych, zakładów i szkół specjalnych 
dla osób niepełnosprawnych in-
telektualnie, szpitali dla nerwowo  
i psychicznie chorych, sanatorów, 
zakładów dla niepełnosprawnych 
�zycznie, zakładów wychowaw-
czych i poprawczych, kuratorskich 
ośrodków pracy z młodzieżą.

Agnieszka Zielińska

fot. nadesłane

Odświętnie ubrane dzie-
ci, dziękując za lata spędzone  
w przedszkolu, przygotowały roz-
śpiewaną i roztańczoną uroczy-
stość. Wśród zaprezentowanych 
tańców nie brakowało polone-
za przygotowanego tak, że nie 
powstydziłaby się go młodzież 
podczas balu studniówkowego. 

Wszystkie dzieci brały udział  
w recytacji okazjonalnych wier-
szy i śpiewie. 

Dużym przeżyciem dla dzie-
ci było odebranie pierwszych  
w życiu świadectw i pamiątko-
wych zdjęć. Na kolejny etap edu-
kacji otrzymały stosowne prezen-
ty – tablice i kredę. Nie mogło 

Dzieci kończące zerówkę ze swoją wychowawczynią Iwoną Witkowską

także zabraknąć wielkiego, oko-
licznościowego tortu i innych 
słodyczy, którymi po uroczysto-
ści dzieci podzieliły się ze swoimi 
najbliższymi.

– Nie sposób w kilku zda-
niach opowiedzieć dokładnie  
o tej grupie – powiedziała wy-
chowawczyni sześciolatków Iwo-

na Witkowska. 
– Mogę jedynie 
stwierdzić, że to 
po prostu wspa-
niałe dzieciaki.

W jednym 
z wierszy dzie-
ci zapewniły, 
że spotkają się  
w przedszkolu  
i zaśpiewają 
swojej panią za 
dwadzieścia lat. 
I kto wie – może 
rzeczywiście tak 
będzie? Przyjaź-
nie zawiązane  
w dzieciństwie są 
przecież niezwy-
kle trwałe.

tekst i fot. 

Jarek Brzuska
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Rowerem do Stanisławek
W tym numerze zaprezentujemy trasę rowerową biegnącą do wsi Stanisławki, przez Cym-
bark, Wronie, Jarantowice i Plebankę. Głównymi punktami postojowymi będą zabytkowe 
chaty i cmentarz ewangelicki w Stanisławkach.

Trasę zaczynamy od ulicy 
Chełmińskiej, którą to dojeżdżamy 
do ronda. Tutaj skręcamy w prawo 
i jedziemy obwodnicą Wąbrzeźna. 
Wjedziemy do wsi Cymbark i na 
najbliższym skrzyżowaniu, kieru-
jąc się na wieś Wronie skręcamy  
w lewo. Pokonujemy trzy kilome-
try, przejeżdżając przez wroński 
rezerwat przyrody. Wjeżdżając 
do wsi miniemy po prawej stronie 
przydrożny krzyż.

We Wroniu mijać będziemy 
po prawej stronie prezentowa-
ny gotycki, nieczynny już kościół 
zbudowany z kamienia polnego 
i cegły. Pochodzi z I połowy XIV 
wieku, odnowiony w XVII wieku. 
Za kościołem znajduje się również 
zespół parkowo-dworski, w skład 
którego wchodzi dworek myśliw-
ski z przełomu XIX i XX wieku, 
dziedziniec z zabudowaniami 
gospodarczymi – oborą i spichle-
rzem, a także park typu krajobra-
zowego ze stawem.

Udajemy się w dalszą trasę. 

Po przejechaniu około trzech ki-
lometrów wjedziemy do wsi Sta-
nisławki, gdzie na najbliższym 
skrzyżowaniu skręcamy w prawo 
kierując się na wieś Jarantowice. 
Po przejechaniu kilku metrów po 
prawej stronie usytuowany będzie 
kompleks trzech zabytkowych chat 
usytuowanych obok siebie. Pocho-
dzą one z 1 poł XIXw. W jednej  
z nich znajduje się prywatny skan-
sen. Muzeum, którego właściciel-
ką jest Irena Szymion, funkcjonuje 
od 20 lat. W kompleks wchodzi 
również kaplica, która po II wojnie 
światowej miała charakter świecki. 
Obecnie jest to katolicka kaplica. 

Naprzeciwko skansenu, na 
górce znajduje się cmentarz ewan-
gelicki. Na cmentarzu spoczywają 
holenderscy osadnicy – założy-
ciele wsi. Nagrobki i inskrypcje są 
zachowane w bardzo dobrym sta-
nie. Najstarszy nagrobek pochodzi 
z 1899 roku i należy do Johanna 
Schoenfeldta. 

Wyjeżdżając ze wsi z wsią Ja-

rantowice będzie nas dzielił dy-
stans około trzech kilometrów. 
Po drodze będziemy mijać przy-
drożny krzyż i �gurę Matki Bo-
żej. Dojeżdżając do skrzyżowania 
w Jarantowicach po lewej stronie 
usytuowany będzie cmentarz po-
niemiecki z XIX wieku. Skręcamy 
w prawo w kierunku Wąbrzeźna. 

We wsi znajduje się ponadto 
zabytkowy kościół p.w. O. Mak-
symiliana Kolbego, pochodzący 
z 1785 roku. Świątynia wykona-
na jest z drewna, wzniesiona na 
kamiennej podmurówce, kryta 
dwuspadowym dachem pokrytym 
strzechą z trzciny. Jest to rzadko 
spotykane pokrycie dachowe na 
obiekcie sakralnym. 

Po drodze do Wąbrzeźna 
przejeżdżać będziemy również 
przez wieś Plebanka. Do miasta 
wjedziemy ulicą Grudziądzką. Ca-
łość pokonanej trasy wynosi około 
16 kilometrów. 

tekst i fot. Paulina Szulc

Zabytkowa chata w Stanisławkach

Kosciółek we Wroniu

Zespół parkowo dworski z dworkiem myśliwskimCmentarz ewangelicki w Stanisławkach

Centarz w Jarantowicach

Nagrobek w Stanisławkach
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Piknik rodzinny
Już tradycyjnie po raz siódmy w Gimnazjum nr 1  
w Wąbrzeźnie odbył się Piknik Rodzinny.

W zabawie wzięli udział licz-
nie przybyli uczniowie, nauczycie-
le, rodzice oraz wszyscy zaprosze-
ni goście i mieszkańcy Wąbrzeźna. 
Tegoroczny piknik uświetniło 
Bractwo Rycerskie Zamku Ra-
dzyńskiego. Zaprezentowało ono 
pokaz walki rycerskiej, strój ry-
cerza oraz zorganizowali zabawy 
plebejskie. Ponadto każdy zainte-
resowany mógł założyć rycerską 
zbroję oraz „rozkoszować się” na 
średniowiecznym krześle tortur. 

Kolejną atrakcją był wjazd 
motocyklistów i punkt tworzenia 
tatuaży. Na boisku szkoły odby-
wały się interesujące konkursy 
muzyczne, sprawnościowe i wie-
dzy oraz występy dzieci ze Szkoły 
Podstawowej nr 2.

W budynku szkoły można 
było obejrzeć ciekawe wystawy 
dotyczące historii szkoły, a także 
galerię prac i prezentację osiągnięć 
uczniów. Wystawom towarzyszyły 
pokazy multimedialne oraz kącik 
szachowy. Atrakcją dla najmłod-
szych było przedstawienie kukieł-
kowe, zatytułowane „Calineczka”, 
połączone z konkursem plastycz-
nym.  

Były przyjemności dla ducha  
i ciała. Kawiarenka i stoiska ga-
stronomiczne pracowały pełną 
parą. W sklepiku można było za-
opatrzyć się w piękną biżuterię  
i inne przedmioty własnoręcznie 
wykonane przez uczniów naszej 
szkoły. 

Gimnazjum nr 1
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Objaśnienia znaków:

A - Nie kursuje w niedziele 
i święta
B - Kursuje codziennie oprócz 
sobót
C - Kursuje w soboty, niedziele 
i święta
F - Kursuje w dni robocze od 
poniedziałku do piątku
H - kursuje codziennie 
w okresie wakacji i ferii 
szkolnych
m - nie kursuje w wigilię 
i przeddzień nowego roku
n - nie kursuje 24, 31 
grudnia i w sobotę przed św. 
wielkanocnymi
S - kursuje w dni nauki 
szkolnej
U - Nie kursuje 25.12; 1.01 
i w pierwszy dzień 
Wielkanocy
W – kursuje w okresie ferii i 
wakacji
+ - Kursuje w niedziele 
i święta

Dziś publikujemy rozkład jaz-
dy PKS z ostatnich przystanków 
w powiecie. Zgodnie z naszymi za-
powiedziami załączamy aktualny 
rozkład jazdy autobusów z Błębowa, 
Dębińca, Rożentala i Pląchaw. 
Mamy nadzieję, że dzięki naszej 
ściągawce będą mogli Państwo bez 
problemu dotrzeć do punktu doce-
lowego zawsze na czas.

Redakcja i Wydawca CWA

Szanowni Czytelnicy!

ROZKŁAD JAZDY AUTOBUSÓW -   WIELDZĄDZ
Do      Przez    Godzina odjazdu
WĄBRZEŹNO, D.A.      15:06 6
WĄBRZEŹNO, D.A.      05:48 6
WĄBRZEŹNO, D.A.  NOWA WIEŚ KRÓLEWSKA 08:10 F 15:15 F 15:55 F

ROZKŁAD JAZDY AUTOBUSÓW -  MAZANKI
Do      Przez    Godzina odjazdu
BRODNICA    WĄBRZEŹNO 13:49U
GRUDZIĄDZ       17:24F
GRUDZIĄDZ   OKONIN     08:04U, 08:55U, 08:55C, 10:19U
GRUDZIĄDZ   RADZYŃ     10:49U, 12:13A, 13:42F, 15:39U, 19:22U
GRUDZIĄDZ   ZIELNOWO     07:04S
RYPIN        14:21U
TORUŃ       07:23A, 08:58F, 10:41U, 13:06U, 15:26U, 17:41U
WĄBRZEŹNO      12:32F, 16:46S, 19:16CU

ROZKŁAD JAZDY AUTOBUSÓW -  MAZANKI I
Do      Przez    Godzina odjazdu
BRODNICA    WĄBRZEŹNO 13:51U
GRUDZIĄDZ       17:26F
GRUDZIĄDZ    OKONIN  08:06U, 08:57U, 08:57C, 10:21U
GRUDZIĄDZ    RADZYŃ  10:51U, 12:15A, 13:44F, 15:41U, 19:24U
GRUDZIĄDZ    ZIELNOWO  07:06S
RYPIN        14:23U
TORUŃ       07:25A, 09:00F, 10:43u, 13:08U, 15:28U, 17:43U
WĄBRZEŹNO      12:34F, 16:48S, 19:18CU

      Wąbrzeźno

Dzień  Patrona w Gimnazjum
Kardynał Stefan Wyszyński jest od 2001 r. patronem Gim-
nazjum nr 1 w Wąbrzeźnie. Przez Jana Pawła II nazywany 
był Prymasem Tysiąclecia. Kierował Kościołem w Pol-
sce prowadząc nas do wolności. Wspominając tę postać, 
w wąbrzeskim gimnazjum zorganizowano Dzień Patrona. 

Obchody Dnia Patrona 
rozpoczęły się mszą w intencji 
wszystkich uczniów i pracowni-
ków szkoły. Nabożeństwo odbyło 
się w kościele Matki Bożej Królo-
wej Polski pod przewodnictwem 
ks. kan. Sylwestra Ćwiklińskie-
go. Po zakończeniu eucharystii 
uczniowie przedstawili montaż 
słowno-muzyczny przybliżający 
postać Kard. Wyszyńskiego, który 
zakończył się wspólną modlitwą 
o szybką beaty� kację Sługi Bożego.

Szkoła przygotowała także 
powiatowy konkurs literacko-
plastyczny pt. „Posyła mnie Bóg, 
abym głosił Ewangelię i leczył rany 
zbolałych serc”. Jego ideą było uka-
zanie młodemu pokoleniu postaci 
ks. Jerzego Popiełuszki – kapelana 
Solidarności, który potra� ł łączyć 
naukę Jana Pawła II i Kard. Stefana 
Wyszyńskiego. Do udziału zgłosi-
ły się gimnazja z: Ryńska, Książek 
i Wąbrzeźna. 

By młodzież nie zapomnia-
ła także o Papieżu – Polaku 
w gimnazjum zorganizowano 
szkolny konkurs wiedzy o życiu 

i nauczaniu Jana Pawła II. Swo-
imi wiadomościami postanowiło 
podzielić się ponad trzydziestu 
uczniów. 

Zwycięzcom konkursów na-
grody i wyróżnienia wręczył dyrek-
tor Jan Jóźków. 

Tomasz  Tomaszewski

Gimnazjum nr 1

WYNIKI

Szkolny konkurs wiedzy o Janie Pawle II:
1.miejsce – Tucka Monika kl. II d
2.miejsce – Samek Nadia kl. I c
3.miejsce – Nędza Łukasz kl. II b

Wyróżnienia: 
Gierszyńska Anna kl. I b, 
Trestka Monika

 kl. II b, Kunicka Agata kl. III b.  

Konkurs powiatowy w kategorii prac 
literackich:
1.miejsce – Górska Anna (Ryńsk)
2.miejsce – Walkiewicz Adrian 

(Książki)
3.miejsce – Borsuk Marta (Ryńsk)

Wyróżnienia:
 Leśniak Justyna (Ryńsk) i Krzewińska 

Oliwia (Wąbrzeźno)

W kategorii prac plastycznych: 
1.miejsce – Jóźków Alicja (Książki)
2.miejsce – Oliwia Zachar (Wąbrzeźno)
3.miejsce – Magdalena Basak (Wą-

brzeźno)

      Wąbrzeźno

Strażackie biegi
II Mistrzostwa  Województwa Kujawsko-Pomorskiego Strażaków w Biegach Przełajowych 
wygrał zawodnik z komendy straży pożarnej z Włocławka.

Komenda Powiatowej Pań-
stwowej Straży Pożarnej w Go-
lubiu-Dobrzyniu po raz drugi 
zorganizowała Mistrzostwa Woje-
wództwa Kujawsko-Pomorskiego 
Strażaków w Biegach Przełajo-
wych. Kierownikiem zawodów był 

starszy kapitan Robert Wiśniew-
ski, a sędzią głównym Jerzy Na-
dolski. Trasa biegu – 5 kilometrów 
prowadziła lasami za komendą 
przy ulicy Lipnowskiej.

Przybyłych gości przywitał 
komendant starszy kapitan Pa-

weł Warlikowski. Do Golubia-
Dobrzynia przyjechali zastępcy 
komendanta wojewódzkiego 
Państwowej Straży Pożarnej bry-
gadierzy Krzysztof Michałowski 
i Andrzej Więckowski. Zawody 
były częścią obchodów Dni Golu-

bia-Dobrzynia. 
Do miasta przy-

jechały reprezentacje 
wszystkich komend stra-
ży z całego wojewódz-
twa.  W biegach wzięło 
udział  93 zawodników. 
Zawodnicy startowali 
w pięciu kategoriach: 
Generalna Kobiet, Ge-
neralna Mężczyzn, Ka-
tegoria Senior, Kategoria 
Weteran, Drużynowa. 

W skład wąbrzeskiej 
drużyny weszli: zastępca 
komendanta Ireneusz 
Wiśniewski oraz straża-
cy Norbert Lubiński, To-
masz Semeniuk i Michał 
Stożyński. 

tekst i fot. 

Szymon WiśniewskiWąbrzeska drużyna wraz z komendantem
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      Książki

Nagroda za całoroczną pracę

Powiatowy Urząd Pracy w Wąbrzeźnie dysponuje wolnymi miejscami pracy na 
terenie powiatu wąbrzeskiego w zawodach:

- Dekarz,
- Elektryk – konserwator,
- Kierowca B, C – dystrybutor lokalny,
- Kierowca kat. D,
- Konsultant PH, roznoszenie ulotek,
- Kucharz, 
- Magister farmacji, stażysta,
- Mechanik samochodów ciężarowych,
- Młodszy ratownik,
- Murarz,
- Murarz/malarz,
- Nauczyciel przedmiotów mechanicznych,
- Nauczyciel j. angielskiego, psycholog, bibliotekarz, muzyki, matematyk, oligofrenopedagog, 
nauczyciel W-F, nauczania przdszkolnego,
- Nauczyciel praktycznej nauki zawodu w zawodzie mechanicznym,
- Operator koparki kołowej, 
- Piekarz, ciastkarz, cukiernik,
- Pracownik administracyjno – biurowy,
- Przedstawiciel handlowy,
- Referent ds. eksportu,
- Sprzątaczka,
- Traktorzysta, zootechnik

Poza terenem powiatu wąbrzeskiego w zawodach:

- Brygadzista, zbrojarz,
- Cieśla,
- Elektryk, 
- Hydraulik,
- Kierowca C+E, D,
- Kierownik budowy, murarz, majster, monter sieci wod – kan (zewnętrznych), 
- Policjant,
- Przedstawiciel handlowy, koordynator sprzedaży,
- Pracownik produkcji, operator wózka widłowego, operator maszyn,
- Pracownik magazynowy,
- Spawacz elektryczny, spawacz kotłów C.O., ślusarz – spawacz,
- Szwaczka, brakarka, guzikarka, dziurkarka, 
- Ślusarz,
- Zbrojarz, monter konstrukcji stalowych.

OFERTYÊPRACY

Powiatowy Urząd Pracy w Wąbrzeźnie 
tel. 056 688-24-51 wew. 123 – teren Miasta Wąbrzeźno i Gminy Dębowa Łąka 
tel. 056 688-24-51 wew. 121 teren Gminy Wąbrzeźno, Książki, Płużnica
tel. bezpłatny 0800-444-778

OGŁOSZENIA DROBNE

Sprzedam opla astrę Combi 1,6 benzyna. 1995r. 
I właściciel w Polsce. CZ, pl , abs, sd, rr, wk , cd, 
wt, reling , roleta, garażowany, komplet kół zimo-
wych. Cena do uzgodnienia. Tel. 880 507 539.

Sprzedam 3 pokojowe mieszkanie własnościowe 
64m2, parter, kafelki, panele podłogowe, okna 
PCV, po remoncie , blok ocieplony, niski czynsz. 
Wąbrzeźno - Wałycz. Tel. 606 478 379 lub 606 
679 336.

Sprzedam działkę 0,9h ze stawami rekreacyjną , 
drewniany domek na narzędzia. Słupki do ogro-
dzenia, przy drodze asfaltowej, dworzec PKP bli-
sko. Książki. Cena 55.000. Tel   606 478 379 lub 
606 679 336

Sprzedam Land Rover Freelander 99r. 2.0D, 3 
drzwiowy, turkusowy, hak, 4x4, szyberdach, prze-
gląd. Wąbrzeźna. Tel. 795 541 157.

Szukam pracy lub miejsca stażu za który płaci 
PUP. Mężczyzna lat 50. Umiarkowany stopień 
niepełnosprawności, wykształcenie średnie. Tel. 
696 722 366.

Sprzedam JEEP LIBERTY 3,7 Rok produkcji 2005 
Kolor granatowy Tel. 501 037 306 po godz.15.

Sprzedam VW Polo, 1998 r.,1.0, niebieski, gara-
żowany, AA,CZ,P,KS,dodatkowe odcięcie zapło-
nu,drugi właściciel - kobieta.  Tel. 502 567 625

Sprzedam monitor płaski 19 FLATRON 720B, za-
dbany,stan bdb. Tel. 725 545 562.

Sprzedam dwie opony letnie ceat spider 195/65.
r15. 120 zł za dwie. Tel. 605 786 322.

Szukam pracy jako kierowca B,C. Posiadam wy-
kształcenie średnie. Tel. 605 786 322.

Sprzedam działkę pow. 1.924,00 m2 Wałycz wo-
da,ścieki,kanalizacja, prąd w odległości ok. 100 
m.,52 zł/m2. Tel. 696 831 198.

Sprzedam VW Golf 2 1,8 benzyna,IG 4 lampy z 
przodu grafitowy stan dobry cena 1800 do nego-
cjacji. Tel. 667 270 940.

Sprzedam dom 95m2 w Sosnówce przy trasie 
Wąbrzeźno - Ryńsk ,dogodny dojazd,ogrzewanie 
c.o, Tel.604 616 207. 

      Wąbrzeźno

Znawcy historii
Dzieci ze Szkolnego Koła Caritas przy Szkole Podstawowej im. Henryka Sienkiewicza 
w Książkach brały udział w festynie „Bądźmy razem”, który odbył się na Bulwarze Fila-
delfijskim w Toruniu. 

CHCESZ ZAMIEŚCIĆ DARMOWE OGŁOSZENIE DROBNE W TYGODNIKU CWA?Ê
WEJDŹ NA STRONĘ www.cwa.info.pl lub wyślij zamieszczony poniżej 

kupon na adres: Redakcja CWAul. Rynek 20, 87-400 Golub-Dobrzyń

Dla najaktywniejszych człon-
ków tego koła wyjazd był nagrodą 
za całoroczną pracę, jaką włożyli 
w działalność Caritasu.

– Szkolne koło działa od 
dwóch lat – mówi opiekunka tej 
grupy Magdalena Kesler. – Swoją 
działalnością wspieramy między 
innymi imprezy organizowane 
w Gminnym Ośrodku Kultury. 
Dzieci z Caritasu przygotowały 
i wystawiły tam Jasełka oraz bra-
ły udział w imprezie przy okazji 

Wielkiej Orkiestry Świątecznej 
Pomocy.

Działalność szkolnego Ca-
ritasu jest wspierana także przez 
nauczycielki: Annę i Marię Polcyn 
oraz Małgorzatę Zielińską oraz 
dyrektor szkoły Ewę Jędrzejow-
ską. Dzięki temu dzieci mogą już 
na poziomie szkoły podstawowej 
brać czynny udział w działalności 
społecznej, co w przyszłości po-
winno zaowocować ich aktywnym 
wkładem w życie lokalnej społecz-

ności.
W wyjeździe, zorganizowa-

nym przez Urząd Gminy w Książ-
kach wzięło udział 41 dzieci. Mimo 
deszczowej pogody ciekawie spę-
dziły czas, mając okazję spotkać 
się z podobnymi grupami z terenu 
diecezji toruńskiej. Zostały także 
obdarowane przez organizatorów 
imprezy drobnymi upominkami 
z okazji Dnia Dziecka. 

tekst i fot. 

Jarek Brzuska

W przedszkolu „Bajka” odbył się konkurs „Wąbrzeźno – moje miasto”. Wzięły 
w nim udział dzieci z wąbrzeskich zerówek, które mogły się wykazać wiedzą 

o swoim mieście i kraju. Na zdjęciu milusińscy wraz  wychowawczyniami.
tekst i fot. Jarek Brzuska
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ÊÊÊÊÊÊProfilaktyka

BadaniaÊ
spirometryczne
Badanie spirometryczne to najważniejsze badanie pomoc-
niczeÊprzyÊwykrywaniuÊPOChP.ÊPozwalaÊonoÊnaÊrozpoznanieÊ
choroby i określenia jej stopnia zaawansowania. Ponadto 
umożliwia monitorowanie jej przebiegu.

      Choroby płuc

POChP
POChP, czyli przewlekła obturacyjna choroba płuc charakteryzuje się niecałkowicie od-
wracalnym ograniczeniem przepływu powietrza przez drogi oddechowe. Ograniczenie to 
jest zwykle postępujące i wiąże się z nieprawidłową odpowiedzią zapalną na szkodliwe 
pyły i gazy. 

R E K L A M A

POChP jest częstą przyczy-
ną zwolnień chorobowych, rent 
inwalidzkich i przedwczesnego 
zgonu. Połowa chorych umiera 
w ciągu 10 lat od chwili ujawnie-
nia się choroby. W Polsce szacuje 
się, że ok. 2 mln osób jest chorych 
na POChP. Jest to ponad 5% spo-
łeczeństwa. A liczba ta może być 
3-krotnie większa. 

– Częściej na POChP cho-
rują mężczyźni niż kobiety. Ale 
ostatnio te różnice zaczynają się 
wyrównywać. Zmniejszył się tak-
że średni wiek chorych i obecnie 
POChP dotyczy nie tylko osób 
w średnim i podeszłym wieku, 
ale ludzi młodych. Zdecydowana 
większość chorych na POChP to 
wieloletni nałogowi palacze pa-
pierosów. Ponadto również oso-
by wdychające dym papierosowy, 
a także osoby narażone na pyły, 
dymy i gazy w miejscu pracy lub 
domu – informuje pielęgniarka 
z poradni pulmonologicznej Re-
nata Rybak.

Objawy występują po kilku 
latach narażenia na czynniki ze-

wnętrzne. Zaś u osób z predys-
pozycjami wrodzonymi lub dzie-
dzicznymi w okresie naturalnego 
starzenia się płuc, choroba ujawnia 
się najczęściej po 50. roku życia.

Pierwszym objawem choroby 
jest kaszel, który uprzedza o kilka 
lat pojawienie się stałej duszności 
wysiłkowej. Jest to kaszel najczę-
ściej wilgotny z wykrztuszaniem 
skąpej ilości śluzowej plwociny. 
We wczesnym stadium tej choro-
by odkrztuszanie występuje tylko 
tuż po przebudzeniu. W okresach 
zaostrzenia, plwocina często jest 
ropna.

Kolejnym objawem jest dusz-
ność. Jej rozwój przebiega stopnio-
wo. Na początku pojawia się pod-
czas wysiłku, zaś później również 
w czasie spoczynku. Jest uporczy-
wa i występuje codziennie. Słysza-
ne przez chorego świsty w klatce 
piersiowej są stałe lub występują 
szczególnie w okresie zimowym 
i jesiennym. Zaostrzenia często 
wywołane są infekcjami dróg od-
dechowych. Nasilają się duszności 
i kaszel, plwocina staje się ropna, 

pojawiają się świsty, czasem go-
rączka. Zaostrzenie z biegiem lat 
staje się coraz częstsze.

U osób z dużym zaawanso-
waniem choroby mogą pojawić 
się bóle głowy oraz objawy niewy-
dolności prawokomorowej serca. 
U niektórych osób spada waga 
i dochodzi do jadłowstrętu psy-
chicznego. 

U ok. 25% chorych występują 
choroby towarzyszące, takie jak: 
choroba wieńcowa, zawał serca, 
osteoporoza, złamanie kości, cu-
krzyca, zaćma, depresja, zaburze-
nia snu, niedokrwistość.

Właściwe i skuteczne lecze-
nie POChP obejmuje zmniejsze-
nie narażenia na dym tytoniowy, 
okresowe kontrole postępu cho-
roby, leczenie farmakologiczne 
i niefarmakologiczne w stabil-
nej postaci choroby, rehabilitację 
pulmonologiczną (gimnastyka 
oddechowa), leczenie tlenem, 
bądź leczenie operacyjne. Stosu-
jąc skuteczne leczenie chorych 
na POChP należy dążyć do zła-
godzenia objawów, zapobiegania 

postępowi choroby, powi-
kłaniom, zwiększenia to-
lerancji wysiłku, poprawy 
ogólnego stanu zdrowia 
oraz zmniejszenia śmier-
telności.

– W celu zapobiegania 
zaostrzeniu POChP zaleca 
się coroczne szczepienie 
przeciwko grypie. Zmniej-
sza ono o ok. 50% zaostrze-
niu o ciężkim przebiegu 
i zgonom. Ponadto zaleca 
się również szczepionkę 
polisacharydową przeciw-
ko pneumokokom chorym 
powyżej 65. roku życia 
i poniżej 40. roku życia. – 
tłumaczy pielęgniarka Re-
nata Rybak.

tekst i fot.

 Paulina Szulc

Wykrycie choroby za pomocą 
spirometrii jest możliwe znacznie 
wcześniej przed wystąpieniem ob-
jawów. Dzięki większej dostępno-
ści tego badania, obecnie POChP 
wykrywa się nawet w wieku od 30 
do 35 lat.

– Spirometr stosuje się rów-
nież przy badaniach przesiewo-
wych, szczególnie u ludzi palących. 
Badanie ma charakter rozstrzy-
gający w rozpoznaniu wczesnego 
okresu choroby. Jego wykonanie 
należy zlecić też, jeśli występują 
czynniki ryzyka POChP, np. pa-
lenie papierosów, praca w gór-
nictwie itp. – mówi pielęgniarka 
z poradni pulmonologicznej Re-
nata Rybak.

Badania spirometryczne cho-
rym od 35 do 65 roku życia robi 
się za darmo. Nie ma specjalnych 

zaleceń do uprzedniego przy-
gotowania się do badania. Trwa 
ono kilka minut i jest całkowicie 
bezbolesne. Polega na wdychaniu 
przez pacjenta powietrza w spe-
cjalną rurkę połączoną z aparatem 
spirometrycznym. 

W ramach programu zwal-
czania POChP „Głęboki oddech” 
w miastach na terenie Polski 
przeprowadzane są bezpłatne ba-
dania spirometryczne. Również 
w Wąbrzeźnie jest możliwość 
zgłoszenia się na badanie oraz 
konsultację specjalisty. Badanie 
przeprowadzane jest w poradni 
chorób płuc w NZOZ Nowy Szpital 
w Wąbrzeźnie przy ul. Pruszyń-
skiego 14, w każdy czwartek w go-
dzinach 9.00 – 15.00. 

Paulina

 Szulc

 Stadium   Cechy kliniczne

  1 Lekkie  Zwykły, przewlekły kaszel 
    i odksztuszanie plwociny
  2 Umiarkowane Zwykły, przewlekły kaszel i odksztuszanie
    plwociny, duszność wysiłkowa
  3 Ciężkie  Nasilone objawy jak powyżej, mniejsza  
    wydolność  wysiłkowa i częste zaostrzenia 
    objawów
  4 Bardzo ciężkie Nasilone objawy jak powyżej, duszność 
    spoczynkowa, objawy serca płucnego
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Pogotowie

numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

ZOZ Szpital Powiatowy

Wolności 27
tel. 56 689 17 35

Komenda Powiatowa Policji

numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.
Wolności 28
tel. 56 687 72 21
 
Komenda Powiatowa

Państwowej Straży Pożarnej

numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.
Matejki 11
tel. 56 689 09 00

Straż Miejska

Wolności 18
tel. 56 688 17 10

Administracja:
Starostwo Powiatowe

Wolności 44
tel. 56 688 24 50

Urząd Miejski w Wąbrzeźnie

Wolności 18
tel. 56 688 45 00

Urząd Gminy Wąbrzeźno

Mickiewicza 21
tel. 56 687 75 00

Urząd Gminy Dębowa Łąka

tel. 0 56 688 49 10

Urząd Gminy Płużnica

tel. 056 688 72 10

Urząd Gminy w Książkach 
tel.(056) 68 88 167 

Urząd Miasta i Gminy

w Radzyniu Chełmińskim

Pl. Tow. Jaszczurczego 9
tel. 0 56 688 60 01

Miejski Punkt Informacji

ul. Poniatowskiego 8
tel. 056 471 99 60

Powiatowy Urząd Pracy

Wolności 44
tel. 56 688 28 00

Urząd Skarbowy 

Macieja Rataja 2
tel. 56 687 17 77

Powiatowa Stacja

Sanitarno-Epidemiologiczna

1 go Maja 46
tel. 56 688 17 55

Agencja Restrukturyzacji 

         i Modernizacji Rolnictwa 

Wolności 27a
tel. 56 687 33 15

Zarząd Dróg Powiatowych 

1 go Maja 61
tel. 56 687 13 79

PKP Informacja

tel. 56 621 30 44, 56 699 50 09
 
PKS

tel. 56 688 14 62

INFORMATOR

wróżka Adelajda 

WodnikÊ(21.01.-19.02.)
ZwolnijÊ tempoÊ pracy

Ê i nie podejmuj żadnych 
nowych działań. Bądź 

nadzwyczaj ostrożny, zwłaszcza w sprawach 
finansowych. Podjęte pochopnie decyzje 
mogą wiązać się ze znacznymi stratami. Nie 
obarczaj bliskich swoimi zmartwieniami, 
wszystkim na co dzień lepiej jest z pozytyw-
nymi myślami. Zaaranżuj spotkanie ze stary-
mi znajomymi, posiedźcie przy ognisku, to 
dobrze ci zrobi.

RybyÊ(20.02.-20.03.)
Sukcesy będą na wyciągnię-
cie ręki. Możesz działać ak-
tywnie, nic nie stanie ci na 
przeszkodzie. Przyda się do-
brze zaplanowany odpoczy-

nek wakacyjny, więc już teraz o nim pomyśl. 
Najlepiej, byś wyciszył się na łonie natury. 
Z ważnymi decyzjami sercowymi lepiej po-
czekać, to nie jest dobra pora na rozwiązy-
wanie takich dylematów.

BaranÊ(21.03.-21.04.)
Gwiazdy wspierają teraz 
twoją pracę i finanse. Jeśli 
długo borykałeś się z bra-
kiem zatrudnienia, wysła-
łeś setki CV, które pozo-

stały bez odpowiedzi, nadchodzący tydzień 
przyniesie przełom w twoich sprawach. 
Dostaniesz kilka propozycji i nie będziesz 
wiedział, co wybrać. Dobrze się zastanów, 
bo decydujesz o swojej przyszłości na naj-
bliższe lata.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Nie warto przyspieszać ży-
ciowych wydarzeń. Postaraj 
się wszelkie decyzje, nawet 
te pilne, odłożyć na później.
W najbliższych ty-

godniach dostaniesz od gwiazd zie-
lone światło w sferze finansów
i pracy, wtedy wrócisz do tematu. Teraz 
idź na urlop. Wyjedź jak najdalej od domu
i zbieraj siły.

Rak (22.06.-22.07.)
Jesteś znakiem, który bar-
dzo ceni sobie własny dom 
i najchętniej wcale byś się 
z niego nie ruszał. Tylko jak 
chcesz poznać swoją drugą 

połowę? Zmobilizuj się do wyjścia do pubu, 
dyskoteki lub chociażby supermarketu. Tam 
na pewno poznasz kogoś ciekawego. Może 
nie będzie to od razu partner na całe życie, 
ale kandydat na letni romans też się przyda. 
Będzie z kim jechać na wakacje.

Lew (23.07.-23.08.)
Możesz opracować rewo-
lucyjny plan, dotyczący 
twojego życia zawodowego
i finansów. Pamiętaj tylko, 
by najważniejsze decyzje 

skonsultować z najbliższymi. Wszelkie wy-
jazdy odłóż na później, będziesz miał osła-
bioną koncentrację za kierownicą. Jeśli już 
musisz gdzieś się udać, wybierz komuni-
kację publiczną. Kup bilet autobusowy lub 
PKP i w podróży poczytaj książkę.

WagaÊ(23.09.-22.10.)
Skup się na zawodo-
wej i finansowej sferze 
życia. Masz okazję do 

poprawienia swojej sytuacji w tych dwóch 
dziedzinach. Pamiętaj jednak o tym, by 
się nie przepracowywać. Nie jesteś w teraz
w najlepszej formie fizycznej. Przy nadm-
miernym wysiłku grożą ci problemy
z sercem. Dbaj o siebie, by nie znaleźć się
w szpitalu.

SkorpionÊ(24.10.-22.11.)
Masz wspaniałą passę, 
twoja aktywność zostanie
w końcu doceniona i na-
grodzona. Sukces sprawi, 
że wokół ciebie pojawi się 

wielu fałszywych przyjaciół. Nie daj się na-
brać na słodkie słówka. Najlepsi są przyja-
ciele sprawdzeni przez lata. Na kanwie takich 
relacji można z powodzeniem budować tak-
że poważne związki. Może najlepszy kumpel 
stanie się miłością twojego życia?

StrzelecÊ(23.11.-21.12.)
W tych dniach możesz po-
czuć się zmęczony i trochę 
rozdrażnony, a taki stan nie 
jest dobrym doradcą ani
w interesach, ani w życiu 

prywatnym. Skup się na problemach z part-
nerem i spróbuj je rozwiązać. Dzięki temu, 
że nie działasz pochopnie i doceniasz stałe 
związki, tym razem nie zbłądzisz. Rozwód 
nie jest dobrym rozwiązaniem, zbyt wiele 
możesz stracić.

HUMOR
Staś do Jasia:
- Za co masz ten dyplom?
- Za to, że śpiewałem.
- A ten medal?
- Za to, że przestałem śpiewać.
Blondynki grają w brydża.
- Pas.
- Pas.
- Dzwonek.
- To ja pójdę otworzyć.

Jak rozpoznać misia?
1. - Uciekamy a niedźwiedź nas 
nie goni - jest to miś pluszowy.
2 - Uciekamy na drzewo a niedź-
wiedź za nami - jest to niedźwiedź 
brunatny.
3 - Uciekamy na drzewo a niedź-
wiedź za nami, pożera liście - jest 
to miś koala.
4. - Uciekamy a niedźwiedź zaczy-
na płakać - jest to miś Kolargol. 

HoroskopÊ18 – 24 czerwca 
Koziorożec (22.12.-20.01.)

Sukcesy materialne zapew-
niają ci życiową harmonię, 
bez nich nie umiesz być 
szczęśliwy. Walcząc teraz

Ê o podwyżkę w pracy, wal-
czysz więc o swoje szczęście. Warto się 
postarać i w rozmowie z szefem użyć jak 
najlepszych argumentów. Bądź otwarty na 
kontakty innymi, bo właśnie teraz nadarzy 
ci się okazja poznania prawdziwego przy-
jaciela.

Byk (21.04.-21.05.)
Będziesz mógł rozwijać się 
intelektualnie i duchowo. 
Jeśli firma planuje wysłać 
cię na szkolenie, a tobie 
nie bardzo chce się wy-

jeżdżać, jednak się zdecyduj. Nie będziesz 
żałować, a nabyte umiejętności zaprocentują
w przyszłości. Zadbaj o zdrowie. Warto 
sprawdzić u lekarza czy dokuczające ci 
często bóle głowy na pewno są wynikiem 
zmęczenia.

PannaÊ(24.08.-23.09.)
Twoja zazdrość jest obsesyj-
na i bardzo męczy partnera. 
Uważaj na to, co mówisz, 
by nie urazić bliskiej osoby 
fałszywymi podejrzeniami

o zdradę. Od ciebie i twoich myśli zależeć 
będzie szczęście rodzinne. Masz dobry czas 
na przeprowadzanie transakcji, na przykład 
na kupno lub sprzedaż samochodu. Nikt ci 
teraz nie wciśnie bubla, a za swój towar do-
staniesz dobrą cenę.

KALENDARIUMÊ18Ê-Ê22Êczerwca

18Êczerwca
1861 – car Aleksander II Romanow 
wydał ukaz ustanawiający w Kró-
lestwie Kongresowym Radę Stanu 
oraz samorząd gubernialny i powia-
towy. 
1992 – uruchomiono Centertel, 
pierwszą w Polsce sieć telefonii ko-
mórkowej. 
1815 – w bitwie pod Waterloo ce-
sarz Napoleon Bonaparte poniósł 
ostateczną klęskę.
19Êczerwca
1669 – królem elekcyjnym zostaje 
Michał Korybut Wiśniowiecki. 
1963 – pierwszy Krajowy Festiwal 
Piosenki Polskiej w Opolu. 
1975 – bezzałogowa sonda ko-
smiczna Viking 1 osiągnęła silnie 
eliptyczną orbitę Marsa. 
1978 – w amerykańskiej prasie 
ukazał się pierwszy komiksowy od-
cinek z serii przygód Garfielda Jima 
Davisa. 
2008 – Pedro Pauleta zakończył 
piłkarską karierę.

20Êczerwca
1815 – w Warszawie proklamowano 
powstanie Królestwa Polskiego (tzw. 
Królestwo Kongresowe). 
1900 – we Lwowie ukazało się 
pierwsze polskie ilustrowane pismo 
sportowe „Gazeta sportowa”. 
1922 – przyłączenie części Górnego 
Śląska do Polski. 
1940 – II wojna światowa: w ramach 
akcji AB w nocy z 20 na 21 czerw-
ca w Palmirach pod Warszawą roz-
strzelani zostali wybitni przedstawi-
ciele polskiego życia politycznego, 
społecznego, kulturalnego i sporto-
wego.
21Êczerwca
1742 – we Wrocławiu podpisano 
traktat prusko-austriacki kończący 
pierwszą wojnę śląską, na mocy 
którego, Prusy otrzymały cały Śląsk 
wraz z hrabstwem kłodzkim. Zdoby-
cie Śląska oznaczało wielki wzrost 
potencjału gospodarczego Prus, 
gdyż rejon ten był jednym z najwyżej 
rozwiniętych w tej części Europy. 

1945 – w Moskwie zakończył się 
pokazowy proces przywódców Pol-
skiego Państwa Podziemnego, tzw. 
proces szesnastu. 
1996 – stoczniowcy demonstrowali 
w Warszawie przeciwko planom li-
kwidacji Stoczni Gdańskiej.
1982 – John Hinckley został uznan 
y za niepoczytalnego i tym samym 
uwolniony z zarzutu próby zamachu 
na amerykańskiego prezydenta Ro-
nalda Reagana.
22Êczerwca
1792 – król Stanisław August Po-
niatowski ustanowił Order Virtuti Ê
Militari.
1954 – drużyna polskich szablistów 
w skłazie: Marek Kuszewski, Zygm
1976 – Kanadyjska Izba Gmin znio-
sła karę śmierci. 
1978 – odkryto Charona, uznawa-
nego przed długi czas za jedyny 
księżyc Plutona.
2002 – trzęsienie ziemi w zachod-
nim Iranie o skali 6,5 stopnia w ska-
li Richtera. Zginęło 261 osób.
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dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 19.06.2009
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
SobotaÊ20.06.2009

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
NiedzielaÊ21.06.2009

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
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Pieczeń z dziczyzny
Składniki:
1,5 kg mięsa 
słonina 
2 szkl. wytwawnego czerwonego wina 
2 szkl. wody 
2 łyżeczki owoców jałowca

      Dla smakoszy

Myśliwskie tradycje
Sposób przyrządzenia:
Mięso włożyć na 48 godzin do marynaty zrobionej z wina, wody, octu, 
pokruszonych liści laurowych, owoców jałowca, odrobiny soli i pieprzu,
i kilku gałązek świeżego tymianku (może być też suszony). Opcjonalnie 
można dorzucić 3 pędy szczypioru z cebuli.
Po wyjęciu z marynaty mięso należy pokroić i naszpikować zamrożoną 
słoniną. Piec w rękawie, z dodatkiem marynaty, do 3 godzin. 

Zamiłowanie do łowów za-
wsze było u nas powszechne. Ry-
cerstwo i szlachcice polowali dla 
samej przyjemności, a niższe stany 
głównie dla zarobku.

Sezon łowiecki zaczyna się
w październiku. Nieprzypadkowo 
więc najlepszą porą na dziczyznę 
jest jesień i wczesna zima. Wtedy 
mięso jest najsmaczniejsze, po-
siada specy� czny smak i zapach, 
co ma związek z odżywianiem się 

Potrawy z dziczyzny są specjalnością kuchni polskiej. 

Sznycle z sarniny
Składniki: 
2 plasty sarniny
5 dkg białego pieczywa
1 jajko

Sposób przyrządzenia:
Chleb pokroić, zemleć go maszynce i dodać zioła. Jajko wbić do śmieta-
ny i dokładnie roztrzepać. Następnie sznycle lekko rozbić tłuczkiem zwil-
żonym wodą, oprószyć je solą oraz pieprzem i obtoczyć w mące. Zanurzyć 
je w śmietanie z jajkiem, potem w chlebie. Docisnąć panierkę i smażyć 
sznycle na rozgrzanym oleju aż staną się chrupiące.
Na koniec oprószyć jeszcze raz lekko solą i udekorować natką pietruszki

Dziczyzna w warzywach
Składniki: 
pół kilograma mięsa z dzika 
marchew, pietruszka, seler
15 dkg pieczarek
cebula
cząber

Sposób przyrządzenia:
Mięso pokroić w paski, posypać przyprawami, skropić sokiem z cytryny
i sosem sojowym, odstawić 2 godziny. Jarzyny, cebulę, pieczarki pokroić 
w paseczki i przesmażyć na maśle, skropić sokiem z cytryny i wodą, chwi-
lę dusić. Na patelni rozgrzać tłuszcz i usmażyć mięso. Następnie dusić 
ok. pół godziny. Dodać jarzyny i grzyby, dokładnie wymieszać i dusić 
razem ok. 20 minut. Pod koniec wlać śmietanę wymieszaną z mąką. 

SUDOKU

leśnych zwierząt dzikimi ziołami, 
pędami i korą młodych drzew, 
grzybami oraz leśnymi jagodami.

Struktura dzikiego mięsa jest 
inna niż pochodzącego z hodowli. 
Dziczyzna zawiera więcej białka, 
ma mniej tłuszczu. Dlatego przy 
obróbce kulinarnej trzeba pamię-
tać o tym, by mięso nie było zbyt 
suche. By temu zapobiec, szpikuje-
my je słoniną lub boczkiem.

Dziczyzna wymaga specjal-

nych przypraw. Do najpopularniej-
szych należy jałowiec. Nadaje on 
potrawom korzenny smak. Używa 
się go do marynat, pasztetów, bi-
gosu i wędzenia. Kminek przyda 
się do gulaszu z dzika, a kolendrę 
dodajemy do zalewy lub natarcia 
pieczeni. Liść laurowy wrzucamy 
do zalew i marynat, do tych ostat-
nich pasuje też czosnek, skórka
z cytryny, tymianek czy imbir.

(aba)

1 łyżka mąki 
1 łyżka bitej śmietany
tymianek, rozmaryn, majeranek
sól, pieprz

2 listki laurowe
4 łyżki octu
winnego
sól, pieprz
tymianek

1 łyżka sosu sojowego
1 łyżka kwaśnej śmietany
1 łyżeczka mąki
sól, pieprz
sos z cytryny



W czwartek 24 X 1929 roku na giełdzie w Nowym Jorku 
zaczęto gwałtownie wyprzedawać akcje. Pękła bańka spe-
kulacyjna, która doprowadziła do największego kryzysu 
w dziejach zwanego wielką depresją. Kryzys po roku dotarł 
również do Wąbrzeźna i okolic.
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      Wąbrzeźno

„Wielka depresja” 

Głos Wąbrzeski pisał o Radzyniu Chełmińskim:

Działalność burmistrza

W ogóle miasto Radzyń w ostatnich czasach wiele zyskało. 

Rozwinęło się życie towarzyskie, ruch handlowy i społeczny. 

Społeczeństwo zaczyna się organizować, tworzyć stowarzysze-

nia, skupiać i jednoczyć, ożywiony pragnieniem samorozwoju 

zarówno duchowego jak i gospodarczego.

Ożywienie to jest przede wszystkim zasługą burmistrza, 

który bez względu na piętrzące się dookoła przeciwności wy-

trwale dąży po raz wykreślonej linii ku odrodzeniu powierzo-

nego jego pieczy miasta.  

Akcja ta jest tem trudniejsza, że w działalności swojej bur-

mistrz jest prawie zupełnie odosobniony i wszystko prawie 

najbardziej błahostkowe reformy musi przeprowadzać sam 

jeden, przyczem inni jeszcze mu przeszkadzają.

A przecież powinno być inaczej! Przecież Radzyn posiada 

tyle inteligencji, posiada lekarza, księży, aptekarza i tylu in-

nych, którym przecież ich praca fachowa nie zabiera wszyst-

kiego czasu. Mógłby który z tych panów pomóc w czemkol-

wiek burmistrzowi a nie zwalać na jego barki wszystkiego! 

A przecież praca ta, o ile ją rozłożyć na kilka osób nie jest trud-

na! Pewnie, że sam jeden burmistrz, któremu się będzie jeszcze 

przeszkadzać nie podoła  wszystkim obowiązkom naraz! Ale 

gdyby się jeszcze znalazło paru chętnych i pracowitych ludzi, 

choćby tylko w części tak pracowitych jak burmistrz, a miasto 

Radzyn mogłoby służyć za wzór gospodarności i porządku.  

Szkoda, że u nas wszyscy potra� ą gadać, a do pracy nie ma 

nikogo. 

Bank Ludowy

Jednym z tak wielu obowiązków burmistrza jest troska 

o Banku Ludowy, który od dość dawna już istnieje w Radzy-

nie. Jak dotychczas, dzięki niestrudzonej działalności Zarządu 

wszystko idzie jak najlepiej. Ale nie wiadomo czy długo tego 

będize, gdyż znaną jest polska słaba strona: brak wytrwałości

W skład Zarządu banku wchodzą następujący obywatele: 

bursmitrz p. Kirstein, p Zakowski – rolnik i p. Gaca – kupiec.

Plotkarstwo

W ten sposób żyje Radzyn, gdzie wszystko byłoby do 

zniesienia gdyby nie panosząca się tam plaga plotkarstwa 

i oszczerstw. Jak w każdem małem mieście większość ludzi nu-

dząc się plotkują. Ostatnio ksiądz proboszcz z Radzyna zaskar-

żył do sądu cały dozór kościelny o oszczerstwa. Naszem zda-

niem nie ma gorszego i bardziej nieuczciwego, jak oszczercza 

plotka, którą łatwo jest rzucić w świat ale prawie niemożliwe 

odwołać.

 opracował Szymon Wiśniewski

W dzisiejszym numerze w naszej stałej rubryce prezentujemy jedno ze zdjęć przesłanych 
nam przez panią Mirosławę Motas.

      Wąbrzeźno
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„Czarny czwartek” jak później 
nazwano to wydarzenie przeszedł 
do historii jako dzień, w którym 
popełniono najwięcej samobójstw. 
Początkowo sądzono, że stagnacja 
dotknie tylko USA. Rzeczywiście 
w Polsce kryzys nie był tak szybko 
zauważalny. Była to jednak bomba 
z opóźnionym zapłonem, która 
eksplodowała z całą siłą w 1930 
roku.

Kryzys dotknął wszystkie 
dziedziny życia. Najpierw odczuli 
je rolnicy. Typowy rolnik z oko-
lic Wąbrzeźna za cetnar zboża 
w 1929 roku dostał o 65% mniej niż 
w roku poprzednim. Kryzys siał 
spustoszenie również w wąbrze-
skich fabrykach. Na początku 1928 
roku w mieście zarejestrowane 
były 52 zakłady. Zatrudniały one 
1414 osób. Z tej liczby 625 osób 
pracowało w fabryce Pe-Pe-Ge. Po 
kilku latach kryzysu, w 1934 roku, 
w Wąbrzeźnie istniało już tylko 15 
zakładów, w których pracowało 
139 osób. Trudności nie omijały 
również sklepów. Skoro ludzie nie 
pracowali nie mieli za co nabywać 

dóbr. W nieodległym Golubiu sy-
tuacja w sklepach wyglądała tak 
jak to ujął redaktor „Głosu Wą-
brzeskiego”: „... i w Golubiu widać 
twarz kryzysu. Dobitnie widać 
pana K. (kryzys) przy wejściu do 
każdego chrześcijańskiego składu, 
gdzie z nudów ziewające szefostwo 
i personel wyglądają klienteli”. Kie-
dy sklep upadał jego wyposażenie 
oraz towar podlegał licytacji. Była 
to okazja do nabycia artykułów 
za niską cenę, z czego korzystali 
liczni spekulanci. Takie licytacje 
w Wąbrzeźnie miały miejsce śred-
nio dwa razy dziennie.

Największym owocem wielkiej 
depresji było jednak bezrobocie. 
W styczniu 1931 roku w Wąbrzeź-
nie bez pracy było 546 osób. Miasto 
liczyło wówczas 9856 mieszkań-
ców. Statystyki nie uwzględniają 
tego, że w okresie międzywojen-
nym pracujące kobiety stanowiły 
mniejszość, a panie przeważnie 
zajmowały się opieką nad domem 
i dziećmi. Dla przykładu ze 115 
osób pobierających zapomogę dla 
bezrobotnych w Golubiu tylko 15 

było kobietami. To właśnie z my-
ślą o niedożywionych dzieciach 
oraz rodzinach bezrobotnych uru-
chomiono w Wąbrzeźnie Kuchnię 
Ludową. Wydawała ona setki po-
siłków dziennie oraz dokarmiała 
dzieci w szkołach powszechnych. 
W 1931 roku 200-osobowy tłum 
zebrał się, aby protestować przed 
gmachem starostwa powiatowego 
na ul. Wolności. Władze niezależ-
nie czy było to w Wąbrzeźnie czy 
w Golubiu miały kilka rozwiązań 
dla bezrobotnych. Pierwszym były 
zasiłki. Nie były one wysokie, ale 
co gorsza przysługiwały na pewien 
okres. Postępując według wzor-
ców amerykańskich stosowano 
również zatrudnianie bezrobot-
nych przy pracach publicznych. 
Dzienna pensja pracownika in-
terwencyjnego wynosiła 4 złote. 
Dla porównania 2,5 zł kosztowała 
kiełbasa zwyczajna. Chlubnym 
pomysłem było dobrowolne opo-
datkowywanie się na rzecz bezro-
botnych. 2% od swoich dochodów 
na bezrobotnych przeznaczali np. 
pracownicy Zakładów Gra� cz-
nych Bolesława Szczuki (wydawcy 
Głosu Wąbrzeskiego). W czasach 
największej intensywności kryzysu 
zimą 1932 roku30% mieszkańców 
Wąbrzeźna dotkniętych było plagą 
bezrobocia. Trzeba obiektywnie 
dodać, że wielka depresja w Pol-
sce i tak miała łagodny przebieg. 
W Stanach Zjednoczonych wylud-
niały się całe wsi, a rarytasem na 
niedzielnym stole były gotowane 
łupiny od ziemniaków. 

Piotr Wołyński

Dotychczas na łamach nasze-
go tygodnika publikowaliśmy zdję-
cia pochodzące z czasów sprzed 
1945 roku. Tym razem przyszedł 
czas na fotogra� ę zrobioną już 
po wojnie. Przedstawia ona frag-
ment wąbrzeskiego rynku wraz 
z kościołem pod wezwaniem 
Matki Boskiej Królowej Polski. 
Wcześniej był to kościół ewange-
licki. Po drugiej wojnie światowej 
w skutek ucieczki ludności nie-
mieckiej tutejsza gmina ewange-
licka uległa rozkładowi. Po wojnie 
znajdowała się tu kaplica szkolna. 
W 1975 roku z kościoła ewange-
lickiego przeniesiono do kościoła 
para� alnego organy wykonane 
w zakładzie Sauera z Frankfurtu 
nad Odrą. W 1987 roku kościół 
stał się siedzibą para� i. 

Wewnątrz świątyni na uwa-
gę zasługują neogotyckie ołtarze 
z początków ubiegłego wieku.

Piotr 

Wołyński
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      Piłka nożna

I po co to było?
W niedzielę, 14 czerwca odbyła się ostatnia kolejka rozgrywek toruńskiej A-klasy. Piłka-
rze Radzynianki Radzyń Chełmiński rozgrywali w niej spotkanie z Wisłą Pędzewo, które 
w zestawieniu z wynikami innych spotkań mogło decydować o pozostaniu w tej klasie 
rozgrywek.

Ten fakt wraz z dobrą pogo-
dą sprawiły, że na boisko pod ra-
dzyńskim zamkiem przybyli także 
liczni kibice, którzy byli świadka-
mi widowiska o dwóch obliczach, 
z których jedno miało niewiele 
wspólnego ze sportem.

Goście, którzy przed tym 
spotkaniem mieli już tylko hi-
potetyczną szansę na pozostanie  
w A-klasie rozpoczęli mecz am-
bitnie, lecz działo się tak tylko do 
siódmej minuty. Wtedy ich zapędy 
ostudził Adrian Adamczyk, który 
przedarł się przez obronę Wisły  
i strzałem z linii pola karnego 
otworzył wynik spotkania. Od 
tego momentu piłkarze z Radzynia 
przejęli inicjatywę na boisku, lecz 
pomimo licznych akcji i stałych 
fragmentów gry pod polem kar-
nym rywali nie potra�li tego udo-
kumentować. Gra zaczęła się także 
zaostrzać, gdyż coraz bardziej było 
widać różnicę poziomów pomię-
dzy drużynami. Jednak drużynie  
z Pędzewa udało się uśpić czujność 
radzyńskiej defensywy. W 41. mi-
nucie nierozgrzany Michaliszyn, 
po chyba jedynej składnej akcji 
gości w pierwszej połowie musiał 
wyciągnąć piłkę z siatki.

Bramkarz Radzynianki miał 
więcej okazji do wykazania się swo-
imi umiejętnościami na początku 
drugiej połowy, którą piłkarze Wi-
sły rozpoczęli od zdecydowanych 
i efektywniejszych niż w pierwszej 
odsłonie spotkania ataków. Ale 
taki obraz gry panował tylko przez 
kilkanaście minut, potem przy-
szedł czas na siedem minut gry 
Radzynianki, po których gościom 
z Pędzewa odechciało się futbolu. 
Pomiędzy osiemnastą a dwudzie-
stą piątą minutą drugiej połowy 
bramkarz gości trzykrotnie mu-

siał uznać wyższość napastników 
Radzynianki. Najpierw spraw-
ne akcje wykończyli Karczewski  
i Adamczyk, a w 70. minucie gol-
kiper gości uciekł się do faulu, by 
powstrzymać szarżującego Kar-
czewskiego. Arbiter bez wahania 
pokazał na jedenastkę, a rzut kar-
ny mocnym, pewnym strzałem na 
bramkę zamienił Lisiecki.

Gracze z Pędzewa zostali ze-
pchnięci do defensywy i nie byli  
w stanie wyjść ze swojej połowy. 
W siedemdziesiątej minucie jeden 
z nich ujrzał czerwoną kartkę i wy-
dawało się, że do końca spotkania 
radzyniacy zdobędą jeszcze kilka 
bramek, kiedy niespodziewanie 
doszło do incydentu, który zakoń-
czył coraz ciekawsze, sportowe wi-
dowisko.

Gracz Wisły, który otrzy-
mał czerwoną kartkę nie opuścił, 
zgodnie z przepisami boiska, lecz 
zasiadł na ławce rezerwowych. Po-
działało to jak czerwona płachta 
na byka na grupę kibiców z Ra-
dzynia, którzy postanowili… wła-
snoręcznie usunąć z boiska tego 
zawodnika. Sędziowie, widząc za-
mieszanie, momentalnie wstrzy-
mali grę. Zawodnikom z Pędzewa 
nerwy puściły do końca i zeszli  
z boiska, by stanąć w obronie swo-
jego kolegi. Sędziowie zebrali się, 
by zadecydować o dalszych losach 
spotkania i po krótkiej naradzie 
zadecydowali o przerwaniu meczu 
w 82 minucie.

Pseudokibice, drużyna gości 
i sędziowie szybko opuścili boisko, 
pozostawiając na nim gospodarzy 
wraz z grupą widzów. Wszyscy 
wyrażali zdziwienie i zaniepoko-
jenie zaistniałą sytuacją. Kibice 
przede wszystkim obawiali się za-
kazu kary w postaci zamknięcia 

boiska lub decyzji, które mogłyby 
zaowocować spadkiem Radzy-
nianki do klasy B.

– Ciężko jest zrozumieć za-
chowanie kibiców, które owocuje 
przerwaniem spotkania – po-
wiedział trener Andrzej Junkier.  
– A tym bardziej, kiedy dzieje się 
to przy naszym pewnym prowa-
dzeniu i dobrej grze, w dodatku 
podczas meczu, który mógł decy-
dować o naszym utrzymaniu się  
w tej klasie rozgrywek.

Sytuacja Radzynianki jest cią-
gle niepewna. Dwunaste miejsce, 
jakie drużyna zajęła w końcowej 
klasy�kacji nie daje jeszcze stu-
procentowej pewności pozostania 
w A-klasie gdyż to, ile drużyn ją 
opuści będzie pewne dopiero po 
zakończeniu baraży w wyższych 
ligach. 

Ostateczne rozstrzygnięcia  
w sprawie niedzielnego spotkania 
zapadną na czwartkowym posie-
dzeniu Komisji Dyscypliny Ku-
jawsko-Pomorskiego Związku Pił-
ki Nożnej. Ciężko jest przewidzieć, 
jakie wtedy zapadną decyzje, gdyż 
istnieje wiele możliwych konse-
kwencji nieodpowiedzialnego za-
chowania kibiców: poczynając od 
kar �nansowych dla klubu, przez 
przyznanie ujemnych punktów 
po zakaz rozgrywania spotkań na 
własnym boisku. Jest też całkiem 
możliwe, że zostanie ogłoszony 
walkower na korzyść Radzynian-
ki, gdyż drużyna gości niezgodnie 
z przepisami zeszła z boiska bez 
pozwolenia arbitra. Mecz może 
także zostać dokończony w innym 
terminie. O decyzji, jaka zapadła 
na posiedzeniu K-PPZN poinfor-
mujemy w najbliższym numerze.

tekst i fot. 

Jarek Brzuska

Michaliszyn dobrze radził sobie z przechwytywaniem dośrodkowań gości.Ê
 Obok Kozłowski I i Lisiecki

W tej sytuacji arbiter nie miał wątpliwości - po faulu na KarczewskimÊ
 podyktował jedenastkę.

Karny, pewnie wykorzystany przez Lisieckiego

KOŃCOWA TABELA KLASY A 2008/2009

1.   Olimpia II Grudziądz   30  65  92-39
2.   Pomowiec Victoria Kijewo Król.  30  64  57-25 
3.   Naprzód Jabłonowo Pomorskie  30  63  77-41
4.   Stal Grudziądz    30  59  75-34
5.   Elana II Toruń    30  58  75-44 
6.   Sokół Radomin    30  43  69-63 
7.   LZS Bobrowo    30  43  57-51 
8.   Mustang Ostaszewo   30  39  59-50 
9.   Węgrowianka Węgrowo   30  38  72-79
10.   Unislavia Unisław   30  36  36-45 
11.   Piast Łasin    30  36  48-67 
12.   Radzynianka Radzyń Chełmiński  29  30  53-85 
13.   Saturn Ostrowite   30  30  49-58
14.   Zamek Zamek Bierzgłowski  30  29  47-69 
15.   Wisła Pędzewo    29  24  39-110 
16.   Kasztelan Papowo Biskupie  30  22  38-83

WYNIKI OSTATNIEJ KOLEJKI A-KLASY 2008/2009  

Radzynianka Radzyń Chełmiński - Wisła Pędzewo
(przerwany w 82. minucie przy stanie 4-1; drużyna gości odmówiła gry)
Sokół Radomin   1-1   Węgrowianka Węgrowo  
Piast Łasin   2-1  Stal Grudziądz  
Naprzód Jabłonowo Pom.  3-0  Mustang Ostaszewo  
Unislavia Unisław   0-1  Kasztelan Papowo Biskupie  
Elana II Toruń   4-3  LZS Bobrowo  
Olimpia II Grudziądz  0-0  Pomowiec Victoria Kijewo Król. 
Zamek Zamek Bierzgłowski  2-1  Saturn Ostrowite
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Czwartoligowe ostatki
Sobotnie spotkanie REFLEX-Unii Wąbrzeźno z Gwiazdą Bydgoszcz kończyło rozgrywki 
czwartej ligi w sezonie 2008/2009.

Chłodna i wietrzna pogoda 
sprawiła, że na trybunach stadio-
nu Unii nie zasiadło tylu widzów, 
ilu można by się spodziewać po 
spotkaniu, którego wynik mógł 
mieć decydujący wpływ na czwar-
toligowy byt wąbrzeskiej drużyny. 
Tym niemniej piłkarze trenowa-
ni przez Sebastiana Isbrandta nie 
mogli tym razem narzekać na 
brak dopingu, zwłaszcza ze strony 
zorganizowanej grupy kibiców na 
odkrytej trybunie.

Mecz rozpoczął się w sposób 
charakterystyczny dla gry Unii  
w wiosennej rundzie tego sezonu. 
Biało-błękitni zdecydowanie czę-
ściej przebywali przy piłce i na-
rzucali szybkie tempo gry. Jednak 
w sobotnie popołudnie najwyraź-
niej nie mieli koncepcji na wy-
kończenie akcji. Dochodzili jedy-
nie do pozycji strzeleckich i wtedy  
z reguły tracili piłkę w pojedyn-
kach ze zdecydowaną obroną 
Gwiazdy albo oddawali niezbyt 

przygotowane, niecelne strzały. 
Piłkarze gości w pierwszych czter-
dziestu pięciu minutach także nie 
pokazali niczego godnego uwagi. 
Owszem, z czasem częściej znaj-
dowali się w posiadaniu piłki, ale 
w sumie tylko raz zagrozili bramce 
strzeżonej przez Wiśniewskiego.

W przerwie płytę boiska 
zmoczyła lekka mżawka, co zrazu 
spowolniło tempo gry. Wpłynę-
ło także na jej zaostrzenie. Kilka 
minut po rozpoczęciu drugiej 
połowy Marcin Gołąb ujrzał żół-
tą kartkę po groźnie wyglądają-
cym starciu na środku boiska.  
Z upływem czasu na boisku zaczę-
li przeważać goście, nie tylko za 
sprawą groźnych akcji, ale także 
coraz bardziej agresywnych wejść, 
co zmusiło arbitra z Torunia do 
ochłodzenia ich temperamentów 
żółtymi kartkami. 

Końcowe pół godziny spo-
tkania można było uznać za inte-
resujące. Wąbrzescy kibice mogli 
oklaskiwać przede wszystkim 
Jana Wiśniewskiego, który swo-
imi interwencjami przynajmniej 
trzykrotnie uratował Unię przed 
stratą bramki. Nie zabrakło także 
kontrowersji po decyzji arbitra, 
który w dwóch sytuacjach – tak 
dla gospodarzy, jak i dla gości  
– nie zdecydował się na podykto-
wanie rzutów karnych.

Ostatecznie to niezbyt cieka-
we spotkanie zakończyło się bez-
bramkowym remisem. I chyba 
właśnie wynik usatysfakcjonował 
wąbrzeskich piłkarzy i kibiców. 
Remis zapewnił Unii jedenaste 
miejsce w rozgrywkach sezonu 
2008/2009 i jedynie jakieś mało 
prawdopodobne zawirowania 
związane z barażami w wyższych 
ligach mogłyby zepchnąć biało-
błękitnych do niższej klasy roz-
grywek.

– To nie był najlepszy mecz 
w naszym wykonaniu i w sumie 
remis trzeba uznać za szczęśli-
wy dla naszej drużyny – powie-
dział po meczu trener Isbrandt.  
– W pierwszej połowie szwanko-
wała skuteczność, w drugiej kon-
dycja. Osobiście jestem pod wra-
żeniem młodej drużyny Gwiazdy 
Bydgoszcz, która zaprezentowała 
się jako dobrze poukładany ze-
spół.

tekst i fot. Jarek Brzuska

Marcin Gołąb pod bramką Gwiazdy

Piotr Nowicki przedziera się przez obronę gości

      Tenis stołowy 

Najlepsi pingpongiści
W związku z dużą liczbą imprez sportowych z okazji Dni 
Wąbrzeźna, w poprzednim numerze nie znalazło się miej-
sce na wyniki turniejów w tenisie stołowym, rozgrywanych 
5 i 6 czerwca. Nadrabiamy te zaległości, gratulując zwy-
cięzcom. 

WYNIKI TURNIEJU MŁODZIEŻOWEGO
 W TENISE STOŁOWYM:

Szkoły podstawowe: 
1.Marcin Scisiński, 2. Łukasz Cyrkla�, 3. Michał Cyrkla�.

Gimnazjum: 
1. Adrian Rumiński, 2. Marcel Szczutowski, 3. Maciej Szczygłowski.

Szkoły średnie: 
1. Tomasz Sionkowski, 2. Marcin Cyrkla�, 3. Bartosz Literski. 

WYNIKI TURNIEJU DOROSŁYCH:

Kobiety: 
1. Sabina Topij-Brylińska, 2. Dorota Nojfeld. 

Mężczyźni do 30 lat: 
1. Paweł Ładniak, 2. Paweł Opa, 3. Marcin Cyrkla�.

Mężczyźni do 45 lat: 
Andrzej Kubrycht

Mężczyźni powyżej 45 lat: 
1. Stanisław Maciaszek, 2. Henryk Depta, 3. Edward Wierak.

Turniej „open”: 
1. Stanisław Maciaszek, 2. Henryk Depta, 3. Paweł Ładniak.

REFLEX-Unia Wąbrzeźno: 
J. Wiśniewski - B. Kryszto�ak, 
Ł. Rzepiński, M. Stempski,  
S. Markiewicz - B. Waszkow-
ski (55. B. Lewandowski),  
T. Reiwer (55. J. Klarkow-
ski), J. Rybszleger, P. Nowicki,  
R. Wąs - M. Gołąb (80. D. Ka-
linowski).-

WYNIKI OSTATNIEJ KOLEJKI IV LIGI

LTP Lubanie    7-1   Kujawiak Kowal  
Sparta Janowiec Wielkopolski  1-6  Dąb Barcin  
Start Radziejów    1-2  Wda Świecie  
Unia Wąbrzeźno    0-0  Gwiazda Bydgoszcz 
Promień Kowalewo Pomorskie  2-2  Grom Osie  
Ziemowit Osięciny    2-3  Czarni Nakło nad Notecią
Unia Solec Kujawski   4-2  Sparta Brodnica  
Notecianka Pakość    5-2  Pogoń Mogilno  

KOŃCOWA TABELA IV LIGI
1.  Wda Świecie    30  67  103-40 
2.  Notecianka Pakość   30  67  82-40 
3.  Unia Solec Kujawski   30  64  73-37 
4.  Start Radziejów    30  55  64-55 
5.  Dąb Barcin    30  51  72-40 
6.  Promień Kowalewo Pomorskie  30  50  68-58 
7.  Grom Osie    30  49  67-46 
8.  Gwiazda Bydgoszcz   30  45  52-48 
9.  Czarni Nakło nad Notecią   30  43  61-70 
10.  LTP Lubanie    30  39  63-62 
11.  REFLEX-Unia Wąbrzeźno  30  39  48-54 
12.  Sparta Brodnica   30  36  53-53 
13.  Ziemowit Osięciny   30  35  55-70 
14.  Pogoń Mogilno   30  18  39-66 
15.  Sparta Janowiec Wielkopolski  30  13  39-117 
16.  Kujawiak Kowal   30  10  19-102 

Bartosz Waszkowski wielokrotnie próbował przebić się lewym Ê
skrzydłem pod bramkę rywali

Szczególnie konkurs młodzieżowy zgromadził na starcie wielu zawodników
tekst i fot. Jarek Brzuska
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      Marsz na orientację

Zagubieni  
we wrońskich lasach
Leśne dukty w okolicach Wronia 6 czerwca stały się po raz trzeci trasą zmagań uczest-
ników marszu na orientację. Coroczna impreza, rozgrywana pod hasłem „Zagubieni we 
wrońskich lasach” skierowana była przede wszystkim do młodzieży, choć na jej starcie 
nie zabrakło także dorosłych uczestników.

Marsze i biegi na orientację 
zdają się przeżywać swój renesans. 
Popularne kiedyś w naszym kraju 
głównie dzięki organizacjom har-
cerskim i turystycznym zyskują 
teraz bardziej sportowy wymiar. 
W wielu krajach, także w Polsce, 
istnieją związki zrzeszające miło-
śników tej dyscypliny i rozgrywa-
ne są zawody o statusie mistrzostw 
świata. Zgłoszono także wniosek 
 o przyznanie temu sportowi miej-
sca na igrzyskach olimpijskich.

Istotą marszów na orientację 
jest przebycie wyznaczonej trasy  
w określonym limicie czasu. 
Uczestnicy, występujący indywi-
dualnie lub w drużynach, mają do 
dyspozycji kompas i szczegółową 
mapę terenu. Ich zadaniem jest 

odnalezienie i opisanie zaznaczo-
nych na mapie punktów orien-
tacyjnych (tak zwanych lampio-
nów). Przekroczenie limitu czasu, 
pominięcie któregoś z punktów 
kontrolnych lub opisanie lampio-
nu ustawionego przez organizato-
rów „dla zmyłki” powoduje doda-
nie punktów karnych. Nieco inne 
zasady obowiązują w biegach na 
orientację, w których najważniej-
sze jest jak najszybsze przebycie 
trasy.

Organizatorzy tego typu za-
wodów różnicują trasy ze względu 
na wiek i doświadczenie zawodni-
ków. Także we Wroniu wyznaczo-
no trzy zestawy punktów kontrol-
nych dla poszczególnych kategorii 
wiekowych.

– Staramy się, by imprezy 
miały także walory krajoznawcze 
– mówi Waldemar Fijor z toruń-
skiego PTTK, który wyznaczał 
trasę wrońskich zawodów. – Wy-
tyczamy trasę i umieszczamy lam-
piony nie tylko w taki sposób, by 
utrudnić zadanie zawodnikom, ale 
chcemy, by podczas marszu zwró-
cili uwagę na piękno krajobrazu,  
w którym rozgrywane są zawody.

Na starcie tegorocznego 
marszu na orientację we Wroniu 
stanęło ponad czterdziestu za-
wodników z Wąbrzeźna, Wronia, 
Torunia i Ostrowitego. Słonecz-

na pogoda i pierwszy rzut oka na 
mapki sprawiły, że dla większości 
uczestników przebycie czteroki-
lometrowej trasy w ciągu siedem-
dziesięciu minut wydawało się 
spacerkiem. Jednak rozmokłe po 
deszczowych dniach leśne dukty  
i nerwowość, która z czasem ro-
dziła się wraz z problemami z od-
nalezieniem kolejnych lampionów 
sprawiły, że drużyny wpadały na 
metę zdyszane, mając problemy 
ze zmieszczeniem się w czasowym 
limicie. W tym momencie jak 
najbardziej przydała się pożywna 
grochówka zaserwowana przez 
organizatorów w czasie, w którym 
komisja sędziowska skrupulatnie 
podliczała wyniki.

Dla części zawodników  
– uczniów liceum o pro�lu mun-
durowym z Zespołu Szkół we 
Wroniu – zawody były także oka-
zją do praktycznego wykazania 
się umiejętnościami zdobytymi 
podczas zajęć z terenoznawstwa. 
Wiadomości te, szczególnie umie-
jętność właściwego odczytywania 
map, którą poznali na zajęciach 
prowadzonych przez Henryka Cy-
bulskiego, były szczególnie przy-
datne na trasie zawodów.

– Liczymy na coraz większe 
zainteresowanie kolejnymi edycja-
mi imprezy – powiedział kierow-
nik zawodów Marcin Maliszew-

ski. – Uczniowie gimnazjum są  
w odpowiednim wieku, by zainte-
resować się marszami na orienta-
cję. Być może część z nich zarazi 
się tą pasją, którą można konty-
nuować także w dorosłym wieku.

Kalendarz imprez na orien-
tację można znaleźć na stronie 
www.skarmat.pl.

Organizatorami „Zagubio-
nych we wrońskich lasach” byli: 
Zespół Szkół we Wroniu, Gimna-
zjum nr 1 w Wąbrzeźnie, Urząd 
Miasta w Wąbrzeźnie, Oddział 
Miejski PTTK w Toruniu oraz to-
ruński Klub Imprez na Orientację 
„Skarmat”. Uczestnicy imprezy 
za udział w niej mogli otrzymać 
punkty niezbędne do uzyskania 
Odznaki Imprez na Orientację  
i Odznaki Turystyki Pieszej.

Podczas podsumowania za-
wodów sędziowie podkreślili za-
skakująco dobre wyniki niektó-
rych drużyn, których członkowie 
pierwszy raz uczestniczyli w tego 
typu imprezie.

– Mamy nadzieję, że przy-
szłoroczna edycja tych zawodów 
zgromadzi na starcie jeszcze więk-

Uczestnicy i organizatorzy zawodów we Wroniu

Początek marszu wydawał sięÊ
 być spacerkiem

Dobiegając do mety uczestnicyÊ
 odczuwali trudy leśnej trasy

Dokładne opisanie lampionów miało wpływ na wyniki marszu

Wyniki zawodów:

Roczniki 1996 i młodsi:

1. SP3 Wąbrzeźno (Miłosz Mar-
kiewicz, Piotr Oskwarek, Szymon 
Skrzynecki, Miłosz Wollenberg) – 
87 punktów 
2. SP3 Wąbrzeźno (Agata Szynkie-
wicz, Sonia Swarcewicz, Julia Mar-
kowska, Bartłomiej Sowiński) – 129 
punktów
3. (Igor Bohuszko, Michał Bohusz-
ko, Marcin Wrona) – 2 punkty (poza 
klasy�kacją)

Roczniki 1993-95

1. Gimnazjum w Wąbrzeźnie (Karol 
Delikat, Bartosz Woydak)  - 67punk-
tów
2. Gimnazjum w Wąbrzeźnie (Jan 
Zieliński, Adrian Rumiński, Łukasz 
Nędza) – 99 punktów
3. Gimnzajum Ostrowite (Joan-
na Pawelec, Katarzyna Kęska) – 
145punktów
 
Roczniki 1992-90

1. Damian Socha, Maciej Kowalik, 
Maciej Lisiński – 110 punktów
2. Przemysław Kuziemski, Dawid 
Dziura – 254 punkty
3. Angelika Różek, Monika Kędzior-
ska – 318 punktów
(wszyscy ZS we Wroniu)

szą liczbę drużyn – powiedział 
sędzia główny Wojciech Kluska.  
– Marsze na orientację są dosko-
nałą formą aktywnego spędzenia 
wolnego czasu, niezależnie od 
tego, czy traktuje się je jako sport, 
czy jako formę rekreacji.

tekst i fot. Jarek Brzuska
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